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Wychodzi codziennie o godzinie 3 po południu 
a wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje 20 gr. 

Biura Redakcji i Administracji ul, Karmelicka 
È R (Gmach Województwa). — Listy należy fran- 
kowac, — Reklamacje otwarte wolne od opłaty. 
swa Redakcji 21—18, — Administracji 21—17. 

aktor naczelny przyjmuje od godz. 11—12. 
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Niedziela, 29 Lipca 1928. Rok 118. 


A LWOWSK 


Z ZCZZE ZZA ZZOZ = 


Ceny ogłoszeń: Za 1 wiersz milimetrowy 
1 szpałtowy (szerokości 35 m/m) w ogłoszeniach 
zwykłych (za tekstem) 15 gr.; za 1 wiersz mili- 
metrowy 1 szpaltowy (szerokości 70 m/m) w na- 
desłanem i nekrologii 40 gr.; w kronice, reper- 
tuarze, na stronach tekstowych, w dziale go- 
spodarczym i paski na stronicach tekstowych 
60 gr.; po kronice 50 gr.; na 1-szej (pod nagłów- 
kiem) 80 gr.; drobne ogłoszenia za słowo 10 £r.; 
drobne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo 
15 gr. Cała strona: ogłoszeniowa 400 zł., teksto- 
wa 600 zł. pierwsza (pod nagłówkiem) 800 zł. 

Ogłoszenia zamiejscowe 30% droższe. 
P. K. O. 141.690. 


Prenumerata 


miejscowa zamiejscowa 


4.80 | miesięczale z przesyłka pocztową 56.30 


5.30 | 


miesięcznie bez dostawy 
miesięcznie z dostawą do domn 


Za granicą 7.00 Zł. 
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Prowokacja. 


ciej Man jo), Bucharina na zjeździe Trze- 
P Posms A w Moskwie ma, o ile 
wika Ske chodzi, charakter wybitnie pro- 
t Cylny; to samo zresztą odnosi się do 
„SIĘDStw, które w swojem przemówieniu 
Poświęcił propagandzie komunistycznej w 
inych państwach. Występ tego rodzaju jest 
brzytem ze stanowiska sowieckiego bardzo 
Poważnym błędem politycznym, gdyż musi 
w mastępstwach swoich doprowadzić do 
izolowania Rosji na arenie międzynarodowej 
i do jak najżywszej w stosunku do niej, so- 
lidarnej mieufności. 

| W ustępie, który p. Bucharin w refera- 
cie Swolm poświęca stosunkom polskim. dwa 
punkty przedewszystkiem zasługują na uwa- 


danego państwa i jego bezpieczeństwa. P.|ciw własnej ojczyźnie. W ten sposób nie kto 
Bucharin przyznaje, że komuniści w innych inny, jak tylko p. Bucharin odejmuje komu- 
krajach są narzędziem Trzeciej Międzynaro- |nistom w innych państwach prawo faktycz- 
dówki, czynnikiem przewrotu, kadrą rewolu- | rego „obywatelstwa i uzasadnia skierowane 
cji, centralą szpiegowską, zwróconą prze-|przeciwko nim ostrożności. 


SPRAWY POLSKO - GDAŃSKIE NA 
DOBREJ DRODZE. 


Gdańsk, 27 lipca (PAT). Od dłuższego 
czasu toczą się — jak wiadomo — między 
Gdańskiem a Polską rokowania w. całym 
szeregu spraw. Dzisiejsza prasa niemiecko- 
gdańska zapowiada, że według wszelkiego 
prawdopodobieństwa w najbliższym czasie 
uregulowane zostaną następujące sprawy: 
Sprawa taryf kolejowych, sprawa przejścio- 
wego użytkowania basenu na Westerplatte 
dla celów handlowych, oraz sprawa tzw* 
port dattache dla polskich okrętów wojen- 
nych w Gdańsku. 


P. Prezydent Rzeczypospolitej 


w Poznaniu. 


Wczoraj o godz. 10.30 p. Prezydent 
Rzeczypospolitej z Małżonką i najbliższeni 
otoczeniem udał się na Błonie Grunwaldz- 


14.30 udał się w towarzystwie pułkownika 
Zanorskiego do kościoła św. Wojciecha, 
istniejącego od XIII. wieku, gdzie spoczywa- 


kie, gdzie odbyła się defilada wojskowa. 
Z chwilą ukazania się p. Prezydenta, który 
przed wiazdem na Błonia dosiadł konia, ot- 
kiestra odegrała Hymn narodowy a dowód- 


ge. Pierwszy z mich, to stwierdzenie raz | CA defilady, generał Dzierżanowski złożył 
jeszcze dobitne faktu, że partja komunisty- | aport. Przy dźwiękach Hymnu p, Prezy- 


czna polska jest narzędziem w ręku polityki 
rosyjskiej, że jest więc organem obcego 
panstwa, działającego na terenie sąsiada, Z 
którym utrzymuje się w teorii pokojowe nor- 
malme stosunki. Stwierdzenie drugie, związa- 
ne z pierwszem, brzmi, że na wypadek woj- 
> komuniści polscy mają być awangardą 
„R akcji rosyjskiej na terenie pól- 
stąnień Tesco; ea 7 
wiecki zwykł NA zynarodówki rząd s0- 
p tym wypadku (e) e 
niami osób 
"CI, mą które rząd S0- 
wiązki. Wuj z któremi nie po- 
iadomo jest powsze- 

A , zecła Międzynarodówka 
oś “mowia dopełniające się 
CL. Gdybyśmy jednak na- 


bryw atnych 
4 


dnei gal 


EA nie pozostające z sobą 
"|= przecież elementarnym obo- 
a zy nośści politycznej obce 
ar Powsciąganie, uniemożli- 
ez t Owamie tego, rodzaju wystą- 
SZ cZywniki oficjalne. 
i iemy, lak d f 

i BASY, A 

liwość | podejrzliwość - 
Dunkci Irzliwość T 
PUN: Cie analo 


wi an ie, de 
pień prz 


posuniętą jest draż- 
l Ządu: sowieckiego na 
stwach ir pac: wystąpień W pań- 
podejrzliwy $ a wW sposób chorobliwie 
ragment aken >. Tzymią stale i uważa za 
to razy: rzą, 5 wTóconej przeciw sobie. Ileż 
sila wama pa czynił przedstawie- 
Rząd polski, jakoby miedoge go POWOdU, że 
ś niedość iczni 
Wściąga akcję monarchistów aE E 
migrantów ukraińskich. Insynuacje o PO 
laniu jakiejkolwiek pomocy przez czymniki 
oficjalne polskie 'akcji skierowanej przeciw 
He Są wyssane z palca. Pomijając to 
e || to przecież jasnem jest dla 
inne: zy o myślącego człowieka. że 
emigranta” stosunki łączą Rząd polski z 
w Buchafiieny M a władze sowieckie z 
ciej Międzynarodówki 7 mię 
owieęt: frzy-. ONI 
cza j mla aa a na manię prześlądow- 
świął łączy w.) Si awicznie ma to, że cały 
przeciwko nim aiw nim i jakoby się 
e n | > z j, Politycy sowieccy, któ- 
Q: > pF trzežwymi yeys yg 
że wystąpienie S SA A sm e, 


ia e w rodzajy mowy p. Bucha- 
=" pa nieufność T Ładiożąć 
rzają > > propagandę moskiewską į stwa- 
a gt pod ich solidarność. 
mie zę a. eoki zwykł był niejednokrot- 
ZAĆ się „e niezupełnie poprawny zastrze- 
NA która ciw rzekomym prześladowantom, 
Dafigiyrący, 7 tAWienI są komuniści w innych 
wioł 4 drugiej strony poważne ży- 


7 le w Polsce jak i w innych. kra- 
m - e q legalizacją krajowych. party 
Boz m emi i ka równouprawnieniem 
Postulaty j l stronnictwami. Spełnienie tego 


edmak mieści się w ramach ustaw 


dent przejechał przed frontem wojsk usta- 
wionych w olbrzymi czworobok, poczem za- 
trzymał się przed trybuną, na której zajęli 
miejsca: Małżonka p. Prezydenta, Wojewo- 
da Borkowski, generał Dreszer, szef kance- 
larji cywilnej dr. Lisiewicz, radca Michał 
Mościcki i inni. Zgromadzona dookoła py- 
bliczność wznosiła gromkie okrzyki na cześć 
p. Prezydenta. Po dokonaniu przeglądu od- 
była się ceremonia dekoracji osób Krzyżami 
Zasługi, a następnie defilada wszystkich od- 
działów garnizonu poznańskiego, pułków 
piechoty, artylerjj ciężkiej, polowej i konnej, 
pułków ułanów i strzelców konnych, samo- 
chodów pancernych i oddziałów lotniczych. 
Zarówno dzielna postawa żołnierzy, jak 
i sprawność poszczególnych oddziałów oraz 
nadzwyczajnie efektowny obraz  pędzącei 
kłusem artylerii polowej i ciężkiej budziły o- 
gólny zachwyt i entuzjazm. Pan Prezydent 


odniósł z przeglądu wojskowego iak najlep- | 


sze wrażenie i wyraził generałowi Dzierża- 
nowskiemu zadowolenie i podziękowanie. 
Po powrocie z przeglądu wojsk i krót- 


kim odpoczynku p. Prezydent Rzeczypo- 


spolitej udzielił uroczystej audiencii o! godz. |okrzykiem na cześć Rzeczypospolitej. 


13 korpusowi 


ją prochy zasłużonych Wielkopolan. P, Pre- 
zydent w otoczeniu duchowieństwa zwie- 
dził szczegółowo kościół zatrzymując się 
dłużej przed grobowcem Karola Marcinkow= 
skiego. Po pwrocie do Zamku, od godz. 
16-tej do 17.30 p. Prezydent udzielał audien- 
cii, w sobotę zaś 28 b. m. od godz. il do 
12.30 będzie udzielał audjencii a o godz. 16-tej 
wyjeżdża na zwiedzenie kolonii rolniczej 
i stacji opieki nad matką i dzieckiem w Ża- 
bikowie. O godz. 18 p. Prezydent będzie o- 
becny na odczycie generała Góreckiego na 
temat „Rola Banku Gospodarstwa Krajowe- 
go w życiu gospodarczem Polski”. 

Wczoraj popołudniu kobiety wielkopol- 
skie zorganizowane w różnych związkach 
społecznych, wydały na cześć p. Prezyden- 
toweji Mościckiej podwieczorek w Białej 
Sali Bazaru. P. Prezydentowa przybyła w 
towarzystwie rotmistrza  Jurgielewicza i 
Swego Syna radcy Michała Mościckiego. 
Imieniem kobiet wielkopolskich powitała p. 
Prezydentową p. majorowa  Jekubowska, 
przewodnicząca Związku pracy obywatel- 
skiej kobiet, następnie przedstawiła z ko- 
lei p. Prezydentowei delegacie stowarzy- 
szeń kobiecych, które wręczyły p. Prezy- 
dentowej kwiaty i adresy hołdownicze wraz 
ze szkicem działalności poszczególnych or» 
ganizacji. Wi czasie podwieczorku p. Zofia 
Rzepecka wygłosiła przemówienie, kończąc 
Pod- 


dyplomatycznemu. O godz. lwieczorek urozmaicały produkcie wokalne, 


OŚWIADCZENIE MINISTRA ZALE- 
SKIEGO. 

Paryż, 27 lipca. (AW). W „Revue de 
Bagnols“ ukazały się oświadczenia Ministra 
spraw zagranicznych Zaleskiego. Ubolewa 
on, że Liga Narodów nie uzyskała jeszcze 
siły aktywnej w poszczególnych państwach, 
należących do Ligi. W sprawie paktu Ke- 
lloga oświadczył Minister, że Polska przy- 
jęła pakt, dodając do niego interpretację 
zabezpieczającą, która jest zgodna z zastrze- 


żeniami francuskiemi. Pakt Kelloga oznacza 
znaczny krok naprzód, który nie przekreśla 
żadnego z wysiłków Polski zabezpieczają- 
cych pokój Świata, a podjętych wspólnie 
z Francją. Dążeniem Polski jest, aby mogła 
ona stać w jednym szeregu z wielką repu- 
bliką, z którą wiąże ją przyjaźń niezbędna 
do utrzymania pokoju Świata. 


O | 


KONKURS 


Dyrekcja Polskiego Monopolu Tytoniowego ogłasza niniej szem konkurs na obsadzenie 


$-ciu posad kontraktowych urzędników-agronomów 


dla spraw uprawy tytoniu z siedzibami urzęd 


nasterzyskach, (woj. tarnopolskie) oraz w Grodnie i Grudziądzu. 


Kandydaci na powyższe posady winni posiadać 


następujące warunki : 


a) ukończoną jedną z krajowych wyższych względnie średnich uczelni rolniczych, 
b) odbytą obowiązkową służbę wojskową, 


c) nieprzekroczony 40 rok życia, 


Pierwszeństwo będą mieli kandydaci z praktyką ro 


mogący się wykazać teoretyczną i praktyczną znajomością uprawy tytoniu. 


Do posad 


powyższych przywiązane są pobory : 


bune” donosi, że 
przybędzie do Paryża w dniu ł8 sierpnia. 


owemi w Borszczowie, Jagielnicy, Mo" 


Iniczą wzgl. społeczho-rolniczą lub kandydaci 


a) dla kandydatów z wyższem wykształceniem rolniczem IX. st. sł. urzędników 
państwowych z dodatkami na żonę i dzieci. Po roku zadowalającej praktyki kandydaci 
otrzymują pobory VIII. st. sł. 

b) dla kandydatów ze średniem wykształceniem rolniczem pobory X st. sł. 
urzędników państwowych z dodatkiem na żonę i dzieci. Po roku zadowalającej praktyki 
kandydaci otrzymują pobory IX. st. sł. 

Kandydaci tak wymienieni pod a) jak i b) t. |. kandydaci z wyższem i średniem wykształceniem 
rolniczem, o ile wykażą się dłuższą praktyką rolniczą lub społeczno-rolniczą wzgl. teoretyczną i praktyczną 
znajomością uprawy tytoniu otrzymują odrazu po wstąpieniu do służby pobory przewidziahe dla kandyda* 
tów po przebyciu rocznej praktyki (dla kandydatów z wyższem wykształceniem VIII st. sł, dla kandyda- 
tów ze średniem wykształceniem rolniczem IX st. sł.). Ponadto pobory kandydatów takich mogą być unor- 
mowane w/g. specjalnej umowy. ) 

Własnoręczne podania z dokładnym życiorysem (wolne od opłaty stemplowej) oraz dokumentami 
w oryginałach lub uwierzytelnionych odpisach (metryka urodzenia, dowód posiadania obywatelstwa pol- 
skiego, świadectwo szkolne, świadectwa z poprzedniej pracy, zaświadczenie stwierdzające stosunek do 


NIEMCY MUSZĄ ZAWRZEĆ Z POLSKĄ 
UKŁAD HANDLOWY. 
Berlin, 27 lipca. (ATE). Nacionalistycz- 


ma „Nachtausgabe” twierdzi, że Polska zbyt 
mało wykazuje dobrej woli w rokowaniach 
handlowych i 
strony nowego rządu niemieckiego. Z dru- 


spodziewa się ustępstw ze 


giej za strony Polska obawia się zalewu 
swego rynku przez przemysł niemiecki, Oba- 
wy te są podsycane przez polskie koła prze- 


mysłowe. Jednakże pomimo tych turdności, 


rząd niemiecki nie może zerwać rokowań, 
aby uniknąć likwidacji pozostałych mająt- 
ków niemieckich i wprowadzenia ceł maksy- 
malnych na towary niemieckie. 


KELLOG PRZYBYWA DO PARYŻA 

18 SIERPNIA. 
Paryż, 27 lipca. (ATE). „Chicago Tri- 
sekretarz stanu Kellog 


Hiszpania: ma również przystąpić do paktu 
i gen. Primo de Riviera prawdopodobnie 
przybędzie osobiście do Paryża celem pod- 
pisania układu. 


STRESEMANN PRZYBĘDZIE DO PARYŻA 

Berlin, 27 lipca. (PAT). Wedle informa- 
cji paryskiego korespondenta  „Vossische 
Zeitung” na Quai d’ Orsay otrzymąno w cią- 
gu dzisiejszego przedpołudnia za pośrednic- 
twem ambasady francuskiej w Berlinie za- 
wiadomienie, iż minister Stresemann oświad- 
czył gotowość przyjęcia zaproszenia ministra 
Briadna, aby przybył do Paryża celem wzię- 
cia: udziału razem z ministrami spraw zagra- 
nicznych innych zaproszonych państw w u- 
roczystym akcie podpisania paktu Kelloga. 
Korespondent „Voss. Ztg.” podkreśla, że ta 
decyzja ministra Stresemanna bez względu 
na wysuwane przez niemieckie koła zastrze- 
żenia i wątpliwości, została przyjęta we 
francuskich kołach politycznych z zadowole- 
niem. Francuskie koła polityczne uważają 
decyzję ministra Stresemanna za akt świad- 
czący o wybitnej mądrości politycznej i sze- 
rokich horyzontach dyplomatycznych nie- 
mieckiego męża stanu i oświadczają, że wi- 
Zyta ministra Stresemanna może korzystnie 
oddziałać na przyszły rozwój stosunków nie- 
miecko - francuskich, w obecnej chwili zaś 
może przyczynić się do szybkiego załatwie- 
nia kwestii bieżących, obchodzących oba 
państwa. 


HISZPANJA A PAKT KELLOGA. 

Paryż, 27 lipca. (PAT). Jak podaje „Pe- 
it Journal” jest rzeczą prawdopodobną, iż 
Waszyngton zaprosi Hiszpanię do uczestni- 
czenia w Pakcie Kelloga. QO iie rząd hiszpań- 
ski przyjmie zaproszenie, bedzie on repre- 
zentowany w Paryżu przez swego ambasa- 
dora lub przez prezesa Rady ministrów. 


ROKOWANIA HANDLOWE POLSKO- 
ŁOTEWSKIE. 


„ Warszawa, 28 lipca. (AW), W dniach 
najbliższych rozpoczną się rokowania pomię- 
dzy rządem polskim a łotewskim w sprawie 
zawarcia nowego traktatu handlowego. Do- 


wojskowości, świadectwo urzędowego lekarza powiatowego o uzdolnieniu fizycznem i umysłowem do służby tychczas obowiązywało Polskę i Łotwę je- 


państwowej, ewent. metryka ślubu i urodzenia dzieci, świadectwo moralności) należy, nadsyłać do dnia 15 dynie prowizorjum 


sierpnia b. r. do Dyrekcji Polskiego Monopolu Tytoniowego w Warszawie, Nowy Świat 4. 
Podania bez wymaganych dokumentów nie będą rozpatrywane. 


handlowe. 


Listy z Berlina. 


Nowa treść W starych formach. 


Korespondencja własna „Gaz ety Lwowskiej”. 


Berlin, z końicem lipca. 


Sprawa posła niemiecko - narodowego 
Lambacha jest bardzo symptomatyczna dla 
rozwoju stosunków politycznych w Niem- 
czech. P. Lambach, przewodniczący niemie- 
cko - narodowych pomocników handlowych, 
wystąpił z artykułem, w którym zaznaczył, 
że program monarchistyczny nie stanowi 
istoty platformy niemiecko - narodowej, że 
należy zwrócić uwagę na bieżące zagadnie- 
nia ekonomiczne i społeczne, a nawe: otwo 
rzyć drzwi stronnictwa żywiołom republi- 
kańskim, któreby przyjęły jego aktualną 
marszrulię. Starsze pokolenie konserwaty- 
stów mocno się oburzyło, a prześcignął je 
w gniewie, udanym zresztą, p. Hugenberg, 
potentat prasowy i przemysłowy. Starych 
polityków konserwatywnych oburzyło usu- 
wanie w cień programu inonarchistycznego; 
p. Hugenberg natomiast pod płaszczykiem 
monarchizmu postanowił wyprzeć ze strou- 
nictwa niemiecko - narodowego organizacje 
robotnicze, niedogodne dła wielkiego prze- 
mysłu i kapitału, których interesy on repre- 
zentuje. 7 

Dotychczasowi kierownicy partji, a mię- 
dzy nimi tak autentyczny monarchista jak 
hr. Westarp, próbowali załagodzić sprawę, 
gdyż za p. Lambachem oświadczył się zwią- 
zek pracowników handlowych i przeważna 
część młodzieży niemiecko - narodows;. Hr. 
Westarp nie chciał ryzykować rozłamu par 
tji, jednak p. Hugenberg okazał się silniej- 
szym. Osłabił bardzo mocno pozycję starea 
go przywódcy stronnictwa i przeforsował 
w Poczdamie uchwały okręgowej organiza- 
cji, wykluczającą posła Lambacha ze stron- 
nictwa. Za p. Lambachem ujęły się repre- 
zentowane przezeń Związki, a jest to bar- 
dzo prawdopodobnem, że równieź grono po- 
słów niemiecko - narodowych wyrazi swą 
solidarność z wykluczonym; pierwszy de- 
klarował się w tym kierunku poseł Lejeune- 
Jung. P. Lambach nie myśli zejść z areny 
politycznej, lecz, przeciwnie, skupiać będzie 
koło siebie swoich zwolenników pod hasłem: 
odmłodzenia partii i jej programu, zastąpie- 
nia przestarzałego programu politycznego 
aktualnemi zagadnieniami ekonomicznemi i 
społecznemi. 

Na podobnej platformie wyodrębniła sie 
ze stronnictwa niemiecko-narodowego gru- 
pa chrześcijańsko - włościańska pod przy- 
wództwem posła Heppa. Obecnie mówi się 
również o tem, że i w stronnictwie ludowem 
zaznacza się coraz silniej opór kół robotni- 
czo - urzędniczych, reprezentowanych przez 
posła Thiela, przeciw przewadze wielkiego 
przemysłu, dającej się odczuwać w tem stron 
nictwie. Mówi się już o tem. że między pp. 
Lambachem, Heppem i Thielem istnieje po- 
rozumienie w sprawie praktycznego, realne- 
go programu politycznego i ekonomicznego. 
Pewne zbliżenie i do partii gospodarczej le- 
żałoby w obrębie możliwości. 

Również w centrum katolickiem lewica 
robotnicza pracuje nad silniejszem uwydat- 
nieniem programu społecznego kosztem do- 
tychczasowych haseł wyznaniowych. — 
Wśród demokratów występują silnie ten- 
dencie, aby odmłodzić partię i odświeżyć 
jei program ekonomiczny i społeczny. 

W ramach wszystkich niemal stronnictw 
niemieckich dokonywa się ważne i interesu- 
jace wewnętrzne przeobrażenie, mające sta- 
re formy partyjne wypełnić nową treścią 
zaczerpniętą z współczesnego Życia. 


. 
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NOWY RZĄD S. H. S. 

Beigrad, 27 lipca (ATE). Po 3-dniowych 
pertraktacjach został dziś utworzony nowy 
rząd, Nowi ministrowie złożyli o g. 5-tej 
popoł. przysięgę królowi. W skład rządu 
wchodzą przedstawiciele tych samych par- 
tyj, co w rządzie Wukicewicza, a mianowi- 
cie radykałów, demokratów, bośniackich 
mahometan i klerykalno - słoweńskiej partji 
ludowej. Premjerem i ministrem spraw we- 
wnętrznych zostaje dr. Koroszec, który tekę 
ministra spraw wewnętrznych miał także w 
dotychczasowym gabinecie. Ministrem spr. 
zagr. pozostaje nadał Marinkowicz, ministr. 
wojny gen. Hadicż, ministrem przemysłu 
dr. Spacho, ministrowie oświaty, sprawiedli- 
wości i poczt zatrzymują swe teki, ministrem 
skarbu jest szef komisji finansowej w Skup- 
czynie dr. Subotic. Nowy rząd odbędzie 
jutro pierwsze posiedzenie gabinetowe. 
Skupczyna będzie zwołana w początkach 
sierpnia na krótką sesję, w czasie której 
załatwione będą najważniejsze projekty 
ustaw rządowych. Następnie rozpocznie 
Skupczyna ferje letnie i według krążących 
pogłosek, nie zbierze się już więcej, ale 
będzie w jesieni rozwiązana. 
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Upór Waldemarasa 
a opinja kół politycznych europejskich. 


WYJAŚNIENIA MINISTRA SOKALA. 

W związku z ostatnią notą litewską do 
Sekretarjatu Ligi Narodów w sprawie rze- 
komych manewrów polskich na Wileńszczy- 
źnie delegat polski do Ligi Narodów w Ge- 
newie Minister Sokal przedstawił Sekretar- 
jatowi Generalnemu Ligi Narodów wyiaś- 
nienia Rządu polskiego w tej sprawie. W 
dniu dziesiejszym Minister Sokal potwier- 
dził swe wyjaśnienia w nocie ziożomej Se- 
kretariatowi Generalnemu Ligi. Nota litew- 
ska, zwłaszcza wobec wyjaśnień udzielonych 
przez delegata rządu polskiego wywołała w 
kołach Ligi Narodów jak największe ździ- 
wienie. 


"POLSKA WZMOCNIŁA WYDATNIE SWO- 
JE STANOWISKO. 


„Berliner Tageblatt”. podając w depe- 
szy swego korespondenta  warszawskieg5 
wyjaśnienie P. A. T. stwierdzające, że na 
Wileńszczyźnie nie były przewidziane żad- 
ne manewry, lecz że chodzi tylko o zwykłe 
doroczne ćwiczenia wojskowe — pisze, że 
Polska przez to oświadczenie wzmocniła 
wydatnie swoje stanowisko wobec Litwy, 
osłabiając równocześnie obawy zawarte w 
nocie litewskiej. 


WYWIAD. 

Berliński korespondent „Neue Freie 
Presse” odbył wywiad z dobrze poinformo= 
walą osobistością w sprawie konfliktu pol- 
sko-litewskiego. Osobistość ta oświadczy= 
ła między innemi: Już od dłuższego czasu 
śledzą gabinety państw  europeiskich zao= 
strzenie się konfliktu  polsko-litewskiezo. 
Ogólnie spodziewano się, że rokowania, któ- 
re toczyły się między Polską i Litwą na żą- 
danie Ligi Narodów doprowadzą do porozu- 
mienia. Nadzieja ta nie spełniła się. Nie ule- 
ga żadnej wątpliwości, że przedewszystkiem 
wielka nieustępliwość litewskiego dyktatora 
Waldemarasa uniemożliwiała prace poroza- 
miewawcze Co do kwestii utrzymania nie- 
zależności Litwy zgadzają się mocarstwa 
zachodnie z Niemcami, iednakże nie mogą 
pochwaiać metod Waldemarasa. Przez pe- 
wien czas zdawało się, jakoby już i gabi- 


nety państw zachodnich znużyły się ciągłem 
zwraęaniem uwagi p Waldeniarasowi, który 


nie chciał ich jednak słuchać. Obecnie zno- 
wu usiłowały Niemcy wpłynąć na Waldetma- 
rasa a także i Francia usiłowała poczynić 
odpowiednie kroki. Również Rosja zapowia- 
dała dyplomatyczną akcję w Kownie. Rosia, 
która chciałaby uniknać wybuchu zbrojnego 
koniliktu między Polską i Litwą, wywierała 
wpływ w Kownie. Poseł niemiecki radził na 
kilku konferencjach Waldemarasowi, aby 6- 
kazał się wobec Rządu polskiego ustępli- 
wym, jednak te rady niemieckie, francuskie 
i rosyjskie pozostały bez skutku. Rezultatem 
wszystkich tych interwencji u premiera Wal- 
demarasa było iedynie przedłożenie przez 
Waldemarasa Rządowi polskiemu paktu, 
który jednak dla Rządu polskiego był nie do 
przyjęcia, gdyż równałby się rezygnacji z 
Wiina przez Polskę. 


ŁOTWA PO STRONIE POLSKI. 

Organ socjalistów iudowych „Lietuvos 
Żinjios” w artykule wstępnym pisze, że Ło- 
twa zamierza na najbliższej sesji Ligi Naro- 
dów podnieść kwestie wznowienia komuni- 
kacji kolejowej na linii Libawa-Romnvy. 
Dziennik wskazuje, że Łotwa już oddawna 
jest zainteresowana we wznowieniu tei 
komunikacji, lecz do tej pory nie podniosła 
tej kwestii z motywów politycznych. Jeśli 
wiadomość o tem, że Łotwa zamierza obec- 
nie poruszyć sprawę tej kolej jest prawdzi- 
wa. dowodzi to, że Łotwa przechyliła się na 
stronę Polski i że rząd łotewski do nacisku 
mocarstw dołączył swe własne żądania. W 
czasie ostatnich rokowań polsko - litewskich 
w Warszawie wyjaśniło się, że rząd litewski 
rie może dopuścić do pośredniej komunikacji 
między Polską i Litwą. Dlatego też żądanie 
Łotwy o wznowienie komunikacji kolejowej 
na linji Libawa-Romny podtrzymuje dyplo- 
mację polską i- wszystkie dążenia polskie. 
Takie żądanie osłabi oczywiście pozycję 
rządu litewskiego w sporze z Polską. 


ZNAMIENNY GŁOS „IZWIESTJI”. 

Urzędowe „Izwiestia” publikują artykuł, 
inspirowany przez komisariat ludowy do 
Spraw zagranicznych w sprawie konfliktů 
polsko litewskiego. Wywody, które urzę- 
dówka sowiecka opiera na rozumowaniu 
prawnem z par. 11, 12 i 15 paktu Ligi, do- 
prowadzają pismo do wniosku, iż pozycia 
Litwy w jei konflikcie z Polską jest nie do 
obronienia. Polska, dowodzą „izwiestia”, dą- 
ży do zabezpieczenia sobie faktycznego zre= | 
alizowania ewentualnych korzystnych dla I 
Polski decyzyi wrześniowej sesji. 


stwierdza dalej, iż Litwa tak dalece zapiąta- 
ła się w próbie wygrania na terenie fortial- 
nej procedury sporów, przepisanej paktem, 
iż tylko ugodowe stanowisko zdoła zminiej- 
szyć ostrość konfliktu oraz dowieść opinii 
Świata, że ewentualne fiasco rokowań jest 
winą Folski. 


KOMENTARZ „VOSSISCHE ZTG”. 


„Voss. Zeitung” komentując artykuł 
„Izwiestji” o konflikcie polsko-litewskim 
podkreśla, że rząd sowiecki widocznie pra- 
gnie jeszcze w ostatniej chwili dać do zrozu- 
mienia Rządowi polskiemu «raz Lidze Naro- 
dów, że Sowiety są mocno zainteresowane 
w sprawie rozwiązania konfliktu polsko-ti- 
tewskiego. Fakt ten sam przez się nikogo nie 
zdziwi, ani też sie zatrwoeży nikogo, nie- 
mniej jednak forma, jaką obrała póurzędów= 
ka sowiecka, wyraźnie dowodzi, iż kompleks 
spraw objętych ramami stosunków polsko- 
litewskich, wbrew  półurzędowym oświad- 
czeniom sowieckim, mógłby łatwo przybrać 
cechy zagrażające poważnie pokojowi Eu- 
ropy, o ile nie uda się rychło osiągnąć roz- 
wiązania przynajmniej w pewnej mierze za- 
dowalniającego. W pierwszej linji Sowie- 
ty uniemożliwią porozumienie pomiędzy Pol 
ską i Litwą. Zamiar ten aczkolwiek, ze sta- 
nowiska Sowietów niezupełnie pozbawiony 
racji, nie liczył sę jednak ze stosunkami we- 
wnętrzno-litewskimi, które to stosunki wła- 
śnie spowodowały pogorszenie się stanowi- 
ska Litwy wobec Polski. Jeżeli obecnie rząd 
sowiecki wskazuje, że rokowania pokojowe 
są niemożliwe, że jednak Rosja energicznie 
sprzeciwia się jakiemukolwiek innemu dal- 
szemu rozwiązaniu, oświadcza „Voss. Zei- 
tung” -— stanowisko takie doprowadziłoby 
tylko do nowego zaostrzenia, wobec którego 
osiągnięcie ostatecznego załatwienia sporu 
polsko-litewskiego w Genewie, nabiera tem 
większei wagi Stanowisko, jakie zajmuje 
rząd kowieński — pisze „Voss. Zeitung” — 
nie da się utrzymać na stałe i musi w końcu 
doprowadzić do powiększenia konfliktu, na- 
wet w tym wypadku, gdyby strona polska 
zachować miała iaknaiwiększą wstrzemię- 
źliwość. De marche Anglii będące odpowie- 
dzią na ostatnią notę litewską, dziś iuż upra- 
wnia do przewidzenia, w jaki sposób spór 
polsko-litewski będzie na wrześniowej SeSil 
w Genewie załatwiony. Toteż w Kownie po- 
winni dobrze zrozumieć znaczenie tego kro- 
ku Anglii; o ileby nawet Niemcy nie zdecy- 
dowały się na krok taki, jaki zamierza pod- 
jąć rząd angielski, to jednak nie ulega wąt- 
pliwości, że Waldemaras nie może liczyć na 
to, aby Niemcy zechciały udzielić popar- 
cia jego nienstępliwej taktyce. 


SPÓŹNIONE INFORMACJE. 

Półoficjalne „Lietuvos Aidas” podaje do- 
piero wczoraj depeszę datowaną z Berlina o 
oświadczeniu Chamberlaina, iż Anglja połe- 
ciła swemu posłowi w państwach bałtyc- 
kich wyrazić rządowi litewskiemu życzenie, 
aby Litwa podczas rokowań polsko-litew- 
skich stosowała się do rezolucji Rady Ligi 
Narodów. Równocześnie „Lietuvos Aidas” u- 
mieszcza wiadomość © podobnym kroku 
rządów francuskiego i niemieckiego. Jest 
bardzo ichiarakterystycznem, że podając te 
wiadomości, „Lietuvos Aidas” nie opatruje 
jej żadnym komentarzem, a tylko do tytułu 
dodaje znak zapytania. 


CO SiĘ DZIEJE NA LITWIE KOWIEŃ- 
SKIEJ. 


Jak podaje „Dziennik Wileński”, przed 
kilku dniami zanotowano na pograniczu li- 
tewskiem wzmożony! ruch szczególnie w g9- 
dzinach nocnych przy jednoczesnem zasto- 
sowaniu jaknaijwiększej ostrożności. Straży 
granicznej polskiej udało się w związku Z 
tem stwierdzić, że na granicy polsko-litew- 
skiej w odcinku od Olity do Wiłkomierza 
odbywa się koncentracja wojsk. Garnizony 
poszczególne pozostawiają pewną ilość żoł- 
nierzy dla maskowania nieobecności więk- 
szych oddziałów. Z Kiejdan wyleciały: dwie 
eskadry 2-go p. lotnicznego t. zw. samolo- 
tów myśliwskich do Olity. Druga dywizja 
czołgów została przewieziona do Olity, 1-a 
dywizja rozrzucona została w rejonie Szytr- 
wist na pograniczu polsko-litewskiem. 

„Kurjer Poranny” donosi z Kowna: Na 
Litwie wzmaga Się zdenerwowanie. Prowa- 
dzona przez rząd litewski agitacja wnosi 
dezorjentację w położeniu tak, że ludność 
obawia się poważnych zawikłań. Panująca 
obecnie atmosfera doprowadziła: do tego, że 
ceny na Litwie podskoczyły w górę a lud- 
ność chowa środki żywności, obawiając się 
wybuchu wojny. Transakcje handlowe 


Pistuo zmnjęjszyły! się znacznie, 


Z IZBY GMIN. 

Londyn, 27 lipca. (PAT). Izba Gmiń 
odrzuciła 249 głosami przeciw 84 wniosek 
Labour Party o odrzucenie billu finansowe* 
go, który następnie przyjęto w trzeciem 
czytaniu. 
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TARCIA W EGIPCIE. | 
Londyn, 27 lipca (ATE). — Donoszą 
z Aleksandrji, że rząd egipski odrzucił proz 
pozycję prezesa [zby deputowanych i pre- 
zesa Senatu w sprawie zdjęcia pieczęci 
z gmachu parlamentu i wydania im kluczy 


do gmachu. Sekretarjat Izby wystosował doł 


wszystkich posłów cyrkularz, w którym kos) 


zwrotu biletów wolnej jazdy. Wysoki ko- 
misarz angielski lord Lloyd opuścił weł 
czwartek wieczorem Aleksandtję udając się 
do Londynu celem złożenia rządowi angiel- 
skiemu szczegółowego sprawozdania z Sy-4 
tuacji. | 


KOMUNIŚCI NA ŁOTWIE. 
Ryga, 27 lipca, (PAT). Znajdujące się | 
w posiadaniu władz ważne dokumenty, pos: 
zwalają stwierdzić, że zamknięte przez po- 
licję ryską Centralne Biuro 12-tu związków. 
zawodowych oraz Związek Obrony praw 
człowieka, stanowią zamaskowane organy 
polityczne nielegalnej partji komunistycznej. 
Dążyły one do zmiany ustroju państwa wy 
drodze zamachu stanu i 'otrzymały od lo- 
tewskiej sekcji HI. Międzynarodówki za po- 
średnictwem berlińskich i ryskich banków 
260.000 £ na cele propagandy. W ostatnich 
2 miesiącach prowadzona była na Łotwie 
nadzwyczaj ożywiona agitacia komunisty- 
czna. 


ROZSTRZELANIE PROWOKATURA. 

Berlin, 28 lipca. (AW). „Socjalisticze- 
skij Wiestnik* podaje z Moskwy, iż słynny 
prowokator bolszewicki Jakuszew został 
rozstrzelany przez G. P. U., która nie mo- 
gła więcej korzystać z jego usług po zde- 
maskowaniu go w rosyjskiej prasie emigra- 
cyjnej. Aleksander Jakuszew, znany również 
pod przybranem nazwiskiem Fiodorowa był 
najsłynniejszym prowokatorem politycznym 
okresu rewolucyjnego w Rosji. 


CHINY A STANY ZJEDNOCZONE. 

Londyn, 27 lipca-(ATE) Dosegzg z Wa 
szyngtonu urzędownie, że w Pekinie mię- 
dzy posłem amerykańskim Mac Murreyem 
i ministrem chińskim Wongiem zawarto 
traktat znoszący dotychczasowe przepisy - 
celne pomiędzy Ameryką i Chinami i udzie- 
lający Chinom pełnej autonomji w polityce 
taryfowej. Traktat wchodzi w życie z dniem 
l stycznia 1929 r. o ile rządy chiński i ame- 
rykański uprzednio go ratyfikują. 


JAPONJA NIEZADOWOLONA. 
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Londyn, 27 lipca (ATE). Z Tokjo do- > 


noszą, iż cała prasa japońska występuje 
ostro przeciwko St. Zjednoczonym z po: 
wodu zawarcia z Chinami układu, w którym 
Chiny otrzymały autonomię i Zniesienie 
taryf celnych. Stany Zjednoczone miały rze- 
komo zamiar postawić w ten sposób rząd 
japoński w trudnej sytuacji wobec Chin. 


NAGRODA ZA ZNALEZIENIE ZWŁOK 
MALMGREEMA. 

Wiedeń, 27 lipca (PAT). „Montagsztg.* 
donosi ze Sztokholmu, że dyr. Wandstram 
meteorolog, który towarzyszył ekspedycji 
ratunkowej, zalecił ustanowienie nagrody za 
znalezienie zwłok Malmgreema. — Gazeta 
szwedzka wyznaczyła nagrodę w wysokości 
10 tysięcy koron. 


NIEMIŁE POWITANIE GEN. NOBILE 
I JEGO TOWARZYSZY. 

Oslo, 27 lipca. (ATE). Według doniesień 
z INarwik. gen. Nobile i jego towarzysze u- 
dali się w podróż do ojczyzny wczoraj wie- 
czorem. Na pół godziny: przed odejściem po- 
ciągu, wagon specjalny, przeznaczony dla 
generała został postawiony naprzeciwko 
„Citta di Milano” i z parowca rzucono po- 
most do wagonu. W ten sposób członkowie 
załogi „ltali? byli odgrodzeni od tłumu. 
Ceccioni szedł © kulach i miał obandażowa= 
ną tękę. Pozostali członkowie ekspedycji, nie 
wyłączając gen. Nobile, mieli dość dobry 
wygląd. Czy Mariano znajdował się wśród 
mich, jest rzeczą trudną do ustalenia, W każ- 
dym razie wszyscy towarzysze gen. Nobile 
szli o własnych siłach. Fakt ten zdaje się 
potwierdzać przypuszczenie, że Mariano nie 
żyje. Zgromadzony tłum powitał członków 
„Italji” okrzykami: „Malmgreem, co się sta- 
ło z Malmgreenem?” Gen. Nobile przybę” 
dzie do Kopenhagi w sobotę wieczorem. 


a” ZAPNNIPEJ w 


Nowoczesny warjant 
Ikarowego mitu. 


Bankier Alfred Loevenstein przepadł w 
sposób, dotychczas, niewytłómaczony. Mor- 
derstwo podstępne, zamach samobójczy, u- 
planowane zniknięcie, czy też — dosłownie 
rzecz biorąc — tragiczny wypadek samolo- 
towy?.. Niezwykłe dzieje tego kondotiera 
finansowego, jego fantasiyczne zwyaięstwa 
giełdowe, jego miljardowe łupy międzyna- 
rodowe a wreszcie, tajemnicze okoliczności 
iago podróży ostatniej mogą śmiało iść © 
lepsze z najsensacyjniejszemi  powieściami 
Conan Doyle'a, lub Gastona Leroux. Pocóż 
kusić się o wyzyskanie tak wyjątkowo bo- 
gatego materiału w jednym fejletonie przy- 
godnym? A zresztą, czyż nie było by to ze 
szkodą dla jakiegoś innego, o wiele bardziej 
powołanego ku temu pióra? Dosyć dyletanc- 
kiego marnostrawstwa w „literaturze” l- 
Cierpliwości! Za kilka tygodni —- najdalej 
„A AA — ukaże się, — jest to absolut- 
AN — u wydawcy-specjalisty: „La 

antureuse du banquier X. X.”, napisana 
przez autora-specjalistę. Tytuł książki mo- 
Ze, w definitywnej redakcji, ulec jeszcze 
zmianom — za to ręczyć trudno — ale o tem, 
że nakład rozejdzie się z piorunuiącą szyb- 
kością, chyba dwóch zdań być nie może. W 
myśl żelaznego prawa: nic w „literaturze” 
nie zginie... 

Pornijając wszakże najzupełniej beletry- 
styczną (?!) stronę tego skandalu i nie wkra- 
czając wcale w cudze kompetencje pisar- 
skie, można jednak poczynić na temat nad- 
zwyczajnej, istotnie, „afery Loewvenstein'a” 
kilka spostrzeżeń ogólniejszej natury. Prze- 
padł nagle, bez śladu i wieści, człowiek, zaj- 
mujący jedno z pierwszych miejsc hierar- 
chicznych w almanachu krezusów współ- 
czesitych, posiadacz trzeciej, pod względem 
ogromu, fortuny w Europie, król hydro-elek- 
tryfikacyjnych przedsiębiorstw i fabryk 
sztucznego jedwabiu. Gdyby tenże Loeven- 
stein umarł był naturalną Śmiercią, to i tak 
zgon lego stanowiłby ewenement wszech- 
światowej doniosłości. A cóż dopiero, gdy 
zniknięcie nastąpiło w niezrozumiałych i naj- 
różiiorodniejsze podejrzenia wzbudzających 
warunkach nader dramatycznych! Nie zdo- 
łano „Jeszcze, w tak krótkim przeciągu czasu. 
określić dokładniej, „wiele wart był Loeven- 
stein „ wiadomo natomiast już ściśle, że te- 
legrain o jego wypadnięciu z aeroplann spo- 
wodował na samei tylko giełdzie norwojor- 
skiej miljardową baissę akcyjną!  Prawdzi- 
wy kataklizm finansowy, który  zcujnował 
byt tysięcy ludzi... Wyrzeka się na niewol- 
niczą zależność od dyktatury rządowej, 
piwrunuje się przeciw ciężkiemu jarzmu des- 
potyzmu politycznego. Walka toczy sie. w 
imię humanitarnych ideałów demokratycz 
nych pod sztandarem hasła niepodległości 
osobistej... A wystarczy przecież zb p 
chociażby jaknajpobieżniej lbrz sy 
sekwencje nieszczęśli so Wn A 
; „ IESZCZĘSIIWweg0 wypadku” z 
Linn bankierem belgijskim, by zrozumieć 

odczuć, że właściwymi autokratami dzi- 


śe 44% 
: eiszymi, i to stuprocentowej wręcz mocy 
a genialni businessmani. | 


Nie inn i i 
pojeb. WATER nikogo razić zestawienie 
śl oyy Ż i i 
a jeśli ono r ny z wyrażeniem „business” 


wiem skali "48 niesłusznie, w PEYIET R 
Rent ich pewien sposób uprawiane 
nie Oałężdlets; Zy woniagą czegoś znacz: 
A M aniżeli spryt kupiecki 
l | lowe: mieiet 22 i, i 
Wa ni Np > umiejętność kalkulacy i- 
Aa a tląc rzeczy po imieniu, Wy- 
R Jo nio Skonstruowanej wyobra: 
A a „9 kolosalnej sile dynamicznej 
A nrg desięcioma palcami miliardowei 
z > ciągu, dziesięciu lat, wyprawa po 
Ae tmo, tak zazdrośne strzeżone 
innye husinessman’ów, nie może być i. 
E li tyko M da trafu T jet 
„Uobrego węchu”... I gd | E 
się do walki Za: bant A E 
rzyć się trząba z nieporównanie ARN] 
SZymi przecjwnikami, którymi są: czał 
8. 5 i od pokonania przeszkód przez 
(e stawianych zależy dziś zwycięstwo! 
Loevenstein posiadał niezwykle liczny sztab 
sekretarzy, stenctypistek, rachmistrzów 
cer wydàwat do 100.000 franków dziennie 
na telegraficzną korespondencję, rozporzą- 
dzał całym taborem najszybszych SEGA: 
dów wyścigowych, podróżował 


AGA DONE 


Marunki. pod którymi 
przed paru laty czynił Mpył rządowi francu- 


skicmu i belgijskiemu propozycję udzielenia 
wielomilionowych pożycz?k długotermino- 
R d jasno, że pieniadz był dla 
s vnaimniej nie celem, lecz środkiem do 

z zeczywistnienia snów 9 potędze wszech- 
Ea ch Był konscei.wentny: do celu tego 
A ża na skrzydłach samolotu 
1 Służył mu sprawnie. zaw 

ga — serce,, które nie podo 
emu tempu życia. Lekarze za 


ali, że, 


z następującym wynikiem: Rektor Uniwer- 
sytetu: dr. ILeon Piniński, profesor zwyczai- 


KRONIKA. 


LIPIEC | KALENDARZ 
Rz.-kat. Wiktora, Inoc. 
28 Gr.-kat. Kiryka m. 
Wschód słońca g. 3 m 39 
Zachód g. 19 m 31 
Sobota 


DŁ. dn. 15g. m 47 | 
anu 
TEATR WIELKI. 

Sobota 27 iipca „Traviata“. 


Niedziela 28 lipca „Aida“. 
Poniedziałek 29 lipua Teatr zamknięty 


TEATR NOWOŚCI, 


Sobota, niedziela, poniedziałek „Qui Pro Quo“. 


Teatr Wielki. W dzisiejszem przedstawieniu 
„Traviaty“ Verdiego wystąpią gościnnie: znana 
zaszczytnie śpiewaczka scen włoskich p. Sydomja 
Rotowska w patrji tytułowej oraz p. dr. Lucjan 
Prus, tenor scen południowo-amerykańskich, któ- 
ry po szeregu łat pobytu zagranicą da się sły- 
szeć po raz pierwszy w swym rodzinnym mieś- 
cie. W innych partjach wystąpią pp. Ostrowska. 
Krugławski, Kurzbard, Schmidt i inni. Dyrygnie 
J. Leszczyński. Jutro o godz. 7.30 „Aida“ Verdie- 
go z p. Platówną, Green-Skazową, Perkowicze, 
Krugłowskim, Tarnawskim, Zopothem w partjach 
głównych, pod batutą J. Lehrera, 


Dziś w sobotę ciesząca się rekordowem po- 
wodzeniem wspaniała rewia „Jak ty to robisz”. 
na której publiczność doskonale się bawi. 
Wszyscy wykonawcy zbierają żniwo oklasków. 

Zniżki są ważne od 10 rzędu 'w parterze. 

Za trzy dmi sympatyczny ten teatr kończy 
swoje występy. we Lwowie. 


Z Uniwersytetu Jana Kazimierza We 
Lwowie. Na rok akademicki 1928129 doko- 
nane zostały wybory władz akademickich 


ny Wydziału prawniczego. Dziekani: Wy- 
działu teologicznego: prof. ks. dr. Stanisław 
Żukowski, Wydziału prawniczego: prof. dr. 
Kamil Stefko. Wydziału lekarskiego: prot. 
dr. Marjan Franke. Wydziału humanistycz- 
nego: prof. dr. Adoli Chybiński, Wydziału 
matematyczno-przyrodniczego: prof. dr. Jan 
Hirschler. y 

Dr. Eugeniusz Barwiński, Dyrektor AT- 
chiwun Państwowego we Lwowie, został 
powołany na stanowisko Komisarza Gele= 
ralnego der wykonania umów: zawartych 
między Polską a Czechosłowacją w spra- 
wie podziału aktów śląskich. 

Umowa likwidacyjna zawarta między 
obu Państwami w roku 1925 zdołała zała- 
twić zaledwie drobną część tych spraw, Z 
powodu trudności, które zdawały się wów- 
czas nie do przezwyciężenia. Dopiero w lu- 
tym ub. 1: udało się dr. Barwińskiemu jako 
Pełnomocnikowi Rzeczypospolitej znaleść 
takie rozwiazanie trudnej sytuacji, które za- 
bezpieczając w zupełności nasze interesy 
zostało uznane przez Czechosłowację za 
możliwe do przyjęcia. Wskutek tego udało 
mu się zawrzeć cztery umowy, regulujące 
wszystkie niezałatwione dotąd kwestie. 
przynoszące ponadto polepszenie pewnych 
warunków w dawniejszej umowie zawar- 
tych. 

Obecnie powierzono dr. Barwińskiemu 
wykonanie tych umów; na terytorium Sla- 
ska polskiego, czeskiego i we Wiedniu. 

Międzynarodowy Komitet  Olimpiiski 
uchwalił przyznać Polsce drugie miejsce w 
Komitecie. Na miejsce to wybrano pułkowni- 
ka Matuszewskiego dyrektora depart, w 
Mes. Z. 

Naczelnikiem stacji kolejowei Lwów— 
Podzamcze, mianowany został st. asesor 
Kazimierz Bartel, dotychczasowy zawia- 
dowca stacji Stryj. 

Poświęcenie bandery i chrzest łodzi 
motorowej Ligi Morskiej i Rzecznej odbę- 
dzie się 29 bm. o godz. 11 w domu pp. Hasz- 
ków w Kleparowie (Dojazd ul. Kleparowską, 
tuż za rogatką). Na uroczystość zaprasza 
Liga Morska i Rzeczna wszystkich swych 
członków i sympatyków. 

Wykolejenie, Dnia. 27 lipca br. o godz. 
9 rano w kilometrze 67 między staciami 
Ustrzyki | Ustianowa, linji Chyrów-Zagórz 
wykolejił się przy pociągu towarowym, 
zdążającym do Zagórza parowóz oraz 6 wa- 
gorów. Z powodu tego wykolejenia ruch 
osobowy odbywa się przez przesiadanie, 
ruch towarowy zaś wstrzymany zostal 
przypuszczalnie na przeciąg 24 godzin. 
Ofiar w ludziach nie ma. 


według wszelkiego prawdopodobieństwa, 
Loevenstein padł ofiarą gorączkowei pracy. 

Najbliższe otoczenie twierdzi, że zmiat- 
ły bankier był idealnym wprost mężem oraz 
ojcem, i że starał się otoczyć swoją rodzinę 
jaknajwiększym zbytkiem. Wskutek jednak 
wyjątkowych okoliczności, w których zda- 
rzył się tajemniczy wypadek, i ten nawet 
cel nie został osiągnięty. Loevenstein bo- 
wiem zginął na pokładzie samolotu angiel- 
skiego, trup iego wpadł, 


bradująca w Genewie pod przewodnictwem 


ptawdopodobnie, | 


Zebranie przedstawicieli zsyndykali- 


zowanych raiineryj, które odbyć się miało 
we Lwowie 30 b. m. odłożone zostało do 
16 sierpnia b. r. Odbędzie się ono w Kry- 
nicy w sali pensjonatu „Lwigród*. Na ze- 
braniu tem, oprócz spraw bieżących usta- 
lone zostaną zasady utworzenia Centralnego 
Biura Sprzedaży. 


Udział Polski w Międzynarodo wyi 
Kongresie Naak Historyczuych w Osio. Dnia 
14 sierpnia b. r. rozpoczyna w Oslo obrady 
VI Międzynarodowy Kongres Nauk History- 
cznych. Na kongres ten zgłosiła referaty 
kilkunastu historyków polskich. Z uczowych 
warszawskich referaty wygłoszą pp. Z. Da- 
szyńska-Golińska, na temat „O doktrynie 
Malthusa w świetle dzisiejszych teoryj i fak: 
tów”, p. Wałek-Czernecki — „Prąbiem na 
rodowości w czasach starożytnych”, Marce 
li Handelsman — „Problem narodowy w 
Średniowieczu”, Stanisław Czarnowski 
„Pojawienie się Słowian w Europie'. Z kra- 
kowskich uczonych mówić będą: pp. Wł 
Semkowicz i K. Buczek: „O atlasie history 
cznym Polski”, J. Rozwadowski: „O poja- 
wieniu się Słowian w Europie środkowej” 
St. Łątkiewicz: „O stanie studiów w stosun- 
kach intelektualnych między Polską a kra- 
jami skandynawskiemi”, Wł. Folkierski, nu 
temat: „Trzy elementy łacińskie renesansu 
polskiego”, St. Kutrzeba: „Unia i inkorpora 
cja w dziejach instytucji politycznych Furo- 
py”, W. Sobieski: „Kilka uwag o wolności 
sumienia w dawnei Poisce”. Z historyków 
lwowskich Stanisław Zakrzewski mówić bę- 
dzie: „O roli Słowian we wczesnem śred- 
niowieczu”, pozatem udział wezmą w kon- 
gresie: St. Witkowski, Fr. Bujak i J. Rut- 
kowski. Z historyków poznańskich wezmą 
udział w kongresie: A. Wojtkowski W. Kna- 
powska, K. Tumieniecki, Br. Dębiński, J. 
Paczkowski, J. Saidak. 


Polka przewodniczy w podkomisii Ligi 
Narodów dla spraw nauki i bibliograffi. O- 


p. Skłodowskiej-Curie podkomisja Ligi Na- 
rodów dla spraw nauki i bibliografji, zaimo- 
wała się na posiedzeniu w dniu 21 b. m. spra- 
wami koordynacji bibliografii nauk biolog!- 
cznych, utworzenie Międzymarodowego ln- 
stytutu dla badań kopalnianych, tablic liczb 
stałych i danych liczbowych, wreszcie kwe: 
stją organizacii wystawy wielkiego przemy- 
słu nauk i jej zastosowania. 

Prot. Handelsman laureatem nagrody 
im. Paul Michel Terret. Instytut francuski 
(Akademja Nauk Moralnych i Politycznych) 
na posiedzeniu dnia 21-go lipca b. r. przy- 
znał nagrodę im. Paul Michel Terret, prze- 
znaczaną dla dzieł historycznych, prof. Mar- 
celemu Handeismanowi, dziekanowi Wy- 
działu humanistycznego Uniwersytetu war- 
szawskiego za książkę p. t. „Idee francuskie 
w umysłowości politycznej polskiej w XIX 
stuleciu”, wydaną w języku francuskim. 


W sprawie restauracji kościoła pod wc- 
zwaniem Św. Piotra w Krakowie. Kościół 
garnizonowy w Krakowie pod wezwaniem 
św. Piotra i Pawła od dłuższego już czasu 
narażony jest na Zniszczenie. Przepiękna ta 
bazylika w stylu czystego renesansu została 
wzniesiona sumptem Zygmunta Ill-go i bi- 
skupów krakowskich w latach 1597—1620 
dla zakonu OO. Jezuitów. W r. 1824 zburzo- 
no kościół parafialny Wszystkich Świętych, 
który stał na placu, noszącym do dziś dnia tę 
nazwę, a parafię przeniesiono do opróżnio- 
nego po Jezuitach kościoła. Dziś starej tei 
świątyni, stanowiącej cerny zabytek histo- 
ryczny Krakowa, grozi zniszczenie. To też. 
by uratować świątynię, zwrócono się Ze 
strony parafian o subwencję rządową Oraz 
wystosowano apel do parafian, aby Ofiarnos- 
cia swą umożliwili jaknajszybsze przystą- 
pienie do odnowienia kościoła. 

Tragiczny zgon artystki. — W nocy 
z czwartku na piątek około g. 23-cieJ po- 
wracał w Warszawie z teatru aktor Kazimierz 
Bajon wraz z żoną również aktorką Eugenją 
Bajon-Bryszewską. Silnie zdenerwowana p. 
B. wbiegła na jezdnię i zamierzała rzucić 
się pod tramwaj, lecz małżonek przeszko- 
dził temu. W pobliżu ulicy Chałubińskiego 
wyrwała się mężowi i rzuciła Się pod pę- 
dzący samochód. Szofer nie zdążył auta za- 
hamować. Nieprzytomną desperatkę prze” 
wieziono do szpitala, gdzie o godz. 3 rano 
zmarła. Bajonowie pobrali się zaledwie przed 
rokiem. 


Z w 


na wody terytorialne Francji, a postępowa” 
nie spadkowe podporządkowane być musi 
prawodawstwu angielskiemu. Wystawienie 
aktu zejścia napotyka na bardzo poważne 
trudności natury formalhej. CO uniemożliwia 
żonie i dzieciom — chwilowo przynajmniej 
— korzystanie z przypadających im miljo- 
nów. Vanitas vanitatum, et onmia Vanitas... 
Takim jest morał historii o kruchości Ikaro- 
wych skrzydeł wszelkich form i czasow. 

Zetka. 


Rzym—Bagdad. Grupa przemysłowców w 
kich i angielskich planuje budowę nowej linii 
łejowej, któraby łączyła bezpośrednio Rz 
Bagdadem. Twórcą tego planu jest inżynier 
ki, Magliotti. Kolej transbałkańska będzie MMA 
punkt wyjścia w Rzymie i przechodzić będzie 
przez Bari do Durazzo, poczem przez Macedonię 
do Konstantynopola, dalej przez Turcję i Irak do 
Bagdadu, W projekcie tym przewidziana jest bu- 
dowa olbrzymiego tunelu pod Bosforem. Nowa 
linja Rzym—Bagdad skróci podróż z Rzymu do 
Konstantynopola o 18 godzin. 

Łokaut. Donoszą z Frankfurtu n. Menem, iż 
we czwartek Związek pracodawców przemysłu 
metalurgicznego w Siegerland zarządził lokaut, 
który obejmie 20 przedsiębiorstw, zatrudniają- 
cych 7.000 robotników. Związki zawodowe zw0- 
taty na sobotę wielkie zebranie manifestacyjne, 
na którem ma nastąpić ustalenie taktyki robotni- 
ków w tym zatargu. 

Poczta 650 lat temu. Historyk szwedzki dr. 
Baath, stwierdził na zasadzie źródłowych badań, 
że regularna komunikacja pocztowa istniała W 
Sztokholmie już przed 650 laty. Odnalazł miano- 
wicie w bilłotece watykańskiej bullę papieską 
z 1262 r., udzielającą urzedowi pocztowemu W 
Sztokholmie błogosławieństwa Ojca Świętego. 
Okazuje się, że poczta ta, założona przez szwedz- 
kiego męża stanu, Jarla Birgera — łączyła 
Sztokholm z Rzymem i była obsługiwana przez 
wędrowców, którzy doręczali również listy na 
stacjach pośrednich w Europie. y 

Konkurs na projekt latarni morskiej dla ucz- | 
czenia Kolumba. Ogłoszony został powszechny E 
konkurs na projekt monumentalnej latarni mor- — 3 
skiej w republice amerykańskiej St. Domingo dla y 
uczezenia Krzysztofa Kolumba. 

Konkurs otwarty jest dla architektów wszyst- 
kich narodowości. Pierwsza nagroda wynosi 
10.000 dolarów. Z warunkami konkursu zapoznać 
się można w ministerstwie przemysłu i handlu, 
pokój Nr. 279, w godz. od 13-ej do 15-ej. 


EEC OO EZ ZOEZZEEEOZZOOKAARCA 


POŻAR LASÓW POD ZAKOPANEM. 

Zakopane, 28 lipca (AW). Wczoraj wie- 
czorem poczęły płonąć lasy tatrzańskie od- 
ległe o 4 km. na południe od Zakopanego. 
Dotąd spłonęło kilka morgów lasu. Akcję 
ratowniczą uniemożliwiła noc. Biorą w niej 
udział oddziały wojskowe pod dowództwem 
gen. Przeździeckiege, policja, straż leśna, 
straż pożarna etc. — Bliższych szczegółów 
narazie brak, 


= | 
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Targ hodowlany 


we Lwowie. 


—— 


W programie prac organtzacyjnych 
Targów Wschodnich, na specjalną Uwagę 
zasługują między: innemi przygotowania do 
targu hodowlanego, organizowanego wedie 
ścisłych norm i wymogów racjonalnej ho- 
dowli przez Małopolskie Tow. Rolnicze, 
oddz. Lwów. 

Tegoroczny targ hodowlany obejmie 
konie, bydło, trzodę chlewią i owce. Znako- 
micie zapowiada się w tym roku zwłaszcza. 
targ koni, który obesłany będzie przez: ho- 
dowców z całej Polski, zarówno remonto- 
wemi, jak i luksusowemi okazami. W dziale 
bydła główny: nacisk położony będzie ! tym 
razem na udział rasy czerwonej polskiej. 
Już w ciągu zimy Małopolskie Tow Rolnicze 
otrzymało szereg zapytań W tej sprawie ze 
strony sfer rolniczych Grecji i Palestyny. 
Ostatnio bawiła we Wschodniej Małopolsce 
delegacja rumuńskich izb rolniczych, która 
zwiedziła tutejsze obory, zakupując 30 buha- 
jów czerwonych polskich. Równocześnie od 
trzech tygodni bawi w Rumunji delegat M. 
T. R., insp. Twardzicki, który bada, w związ” 
ku ze zbliżającą się kampanią Targów 
Wschodnich, tamtejsze bydło czerwone pol- 
skie i symentalskie i nawiązuje: kontakt Z rol- 
nikami rumuńskimi, celem nakłonienią ich. do 
udziału w Targach Wschodnich. Wszystko 
to rokuje powodzenie targowi hodowlanemu, 
przyczem M. T. R., szukając kontaktu Z pañ- 
stwami wschodniemi i południowo-wschod- 
niemi, realizuje w: tem sposób praktycznie 
przewodnią ideę gospodarczą Targów 
Wschodnich. Spodziewać się należy, że przy 
tak znakomicie układających Się konjunktu- 
rach, krajowe czynniki, gospodarcze wezmą 
udział gremjalny W tegorocznym targu ho- 
dowlanym, tembardziej, że iuż dziś zainte- 
resowanie szerokich sfer rolniczych tym tat- 
giem Objawia się w silnym stopniu, A 

Bardzo dobrze zapowiada się równieź 
targ owiec i trzody chlewnej, który będzie 
poważnie rozszerzony wobec pięknych suk- 
cesów, uzyskanych w ubiegłych latach na 
Targach, Ma on zapewniony udział najstynń- 
niejszych zarodowych obór i chlewni z Ma- 
łopolski i Ziemi Lubelskiej. 
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Od Wydawnictwa. 


Prenumerata w miejscu (bez do- 


Ld a . A , 
stawy) wynosi miesięcznić * zł. 80 gr 
Prenumerata zamiejscowa : miej 


scowa z dostawą do domu 5 zł. 30gr. 


wiety brużdżą w dominiach 
angielskich. 


wać wybitnego literata czeskiego, p. Adolfa 


Czernego, w uznaniu jego zasług na polu 
zbliżenia polsko - czeskosłowackiego, człon= 
kiem honorowym P. ©. P. 

Po podziękowaniu przez red. 
skiego dziennikarzom 


Bazylew- 
czechosłowackim za 


Ryga, 27 lipca. (ATE). Z Moskwy dono- kiem imperializmu angielskiego ludność ko-|Świetną organizację zjazdu i gościnne przy- 
toni południowo - afrykańskich zjednoczyła |jęcie, dyrektor Svihovsky zamknął obrady I 


szą, że ostatnie posiedzenie 6-go kongresu 
Mil-ej Międzynarodówki poświęcone było 
sytuacji politycznej w dominiach angielskich. 
Przedstawiciel komunistów hinduskich Si- 
kander oświadczył. że 300 miljouowy naród 
hinduski gotów jest podikierownictwem Ill-ej 
Międzynarodówki wzniecić powstanie prze- 
ciwko Anglji. 

Delegat komunistów południowo - afry- 
kańskich Bunting zapewniał, że pod nacis- 


———0 


Trzecia ekspedycja ratownicza, 


się w celu przeprowadzenia rewolucji komu- 
mistycznej. Przywódca komunistów kanadyj- 
skich oraz przedstawiciel murzynów amery- 
kańskich protestowali przeciwko imperjaliz- 
mowi Stanów Zjednoczonych Ameryki Pó-- 
nocnej i Anglii oraz. nawoływałli Ill-cią Mie- 
dzynarodówkę do wzmożenia akcji rewolu- 
cyinej. 


Moskwa, 27 lipca. (AW). W szybkiem | Brokk, gdzie w roku 1914 rosyjski podróż- 


tempie postępują naprzód przygotowania do 
trzeciej ckspedycji ratowniczej, która wyru- 
szy na łamaczu lodów „Sedow”, 
cym się obecnie 


zajmują- | spodziewają się odszukać nietylko 3 
potowem wielorybów na'pę balonową, 


nik polarny Sedom na przylądku Flora po- 
zostawił wielkie zapasy żywności, Tam też 
-cią gru- 


lecz również i Amundsena. 


północ od Nowej Ziemi, Na okręcie tym uda; Członkowie tej ekspedycji w dniach naibliż- 
się ekspedycja ratownicza do Ziemi Fran-, szych wyruszą z Moskwy, by wsiąść na 


ciszka Józefa i przeprowadzi 


szczegółowe | pokład łamacza lodów „„Sedow”. 
poszukiwania, zwłaszcza na wyspie Morth | 


Echa konferencji prasowej 
polsko-czeskosłowackiej. 


Konferencja Porozumienia Prasowego 
Polsko - Czeskosłowackiego w Luhaczowi: 
cach obradowała.po załatwieniu kwesiji Za- 
wodowych nad zagadnieniami techniczneni 
i propagandowemi. Redaktor Wierzyński re- 
ferował sprawę połączenia telefonicznego 
między Polską a Czechosłowacją, przyczem 
specjalną uwagę poświęcił oczywiście trans- 
misji telefonicznej w sprawach prasowych. 
Pa referacie p. Wierzskiego wywiąwała się 
cżywiona dyskusja, w której szczególnie ży- 
wy udział wziął prezes praskiego komitetu 
Porozumienia Prasowego Polsko - Czesko- 
słowackiego, dyrektor Svihovsky. Konie 
rencja przyjęła rezolucię, domagającą się 
aby zarządy poczt i telegrafów w obu pań- 
stwach rozszerzyły obowiązujące obeciiie 
granice czasu przy rozmowach prasowych, 
którym przyznane być :nają dalsze udogod- 
nienia. Ponadto zwrócono uwagę na korzy- 
Ści, płynące z t. zw. listów telegraficznych 

Z kolei konferencja wysłuchała referatu 
o działalności warszawskiego komitetu Po- 
rozumienia Prasowego Polsko - Czeskosło 
wackiego w roku ubiegłym, który podobnie, 
jak analogiczne sprawozdanie czeskosłowa- 
ckie jednomyślnie przyjęty został do wiado: 
mości, 4 

Następnie pp. Przysiecki (za xwumitet 
polski) i Kopecky (za komitet czeskosłowa- 
cki) odczytali referaty na temat wzajemnej 
popularyzacji wiadomości o obu państwach 
i narodach w szerokich warstwach ludności 
polskiej, względnie czeskosłowackiej. Ob- 
- szerna i A 2 E waż a ... A dyskusja, sprawie tei 


WILLIAM J. LOCKE. Eaei EXN ai et 


Jesienna miłość. 


Po chwili opanowała mnie niezwyciężo- 
na senność; a nieco później doświadczałem 
niezwykłego uczucia spokoju. Leżałem 
wśród mchu i fiołków. W rozleniwieniu dzi- 
wiłem się zmianie mojego otoczena. Wkoń- 
cu zbudziłem się z głową na kolanach Car- 
lotty w cieniu jej czerwonej parasolki, ona 
zaś siedziała uszczęśliwiona w pełnein słoń- 
cu. Zerwałem się aby zinienić tą nieodpo- 
wiednią pozę, a Carlotta ze śmiechem przy- 
trzymała mnie za ramiona. 

— Nie. Niech się pan nie rusza. Tak ta- 
dnie pan wygląda. I to tak mito. Położyłam 
tu pańską głowę, aby było nuękko- Bardzo 
głęboko pan spał. 

— Byłem obrzydliwie niegrzeczny. Car- 
lotto, proszę cię pokornie Oo przetaczenie. 

— Och, nie gniewam się wcale — za- 
Śmiała się. I trzymając wciąż ręce na mo- 
ich ramionach przybrała wygodniejszą j)czę. 

— Tak, teraz mogę grać rolę poczciwej 
Żoneczki tureckiej. — Gazetę, kiórą nabyłem 
w zbytkownym zamiarze nie czytania, uło- 
Żyła w formie wachlarza i zaczęła mnie wa- 
chlować. — Tak właśnie Ayeslia postępo- 
wała z Hamdim. Ayesha opowiadała mu 
przytem różne historje. Ale mój pań nie lu- 
bi opowiadań swojej niewolnicy. 

— Stanowczo nie -- odpowiedziałem. 

Słyszałem dużo o Ayeshy — tym ład- 
nym zwierzątku, które przekształciło po- 
dobno swego starego męża w zaślepionego 
szaleńca. Zaczyna mieć Hamdi Efendiego w 
pogardzie. 


poświęconej, toczyła się w tonie wzaiemne- 
go zaufania i wielkiej serdeczności. W od- 
nośnej rezolucii obiecują sobie wzajemnie 
obie delegacje, że usilnie pracować będą w 
dalszym ciągu "ad popieraniem rozwoju 
kulturalnego i gospodarczego oku państw, 
nad stabilizacją wzajemnych stosunków go- 
spodarczych i przyczyniać się będą wszel- 
kiemi siłami do zagojenia ran. zadanych or- 
ganizmom gospodarczym obu krajów pod- 
czs wojny Światowej. 

Przez wzgląd na bliskie stosunki, łączą- 
ce oba pobratymcze narody, postanowiono 
podjąć kroki, aby dziesieciolecie niepodle- 
głości Polski (11 listopada) oraz dziesięcio- 
lecie niepodiegłości Czechosłowacii (28 paź” 
dziernika) w obu państwach obchodzono jak 
nauroczyściej, 

Uchwalono szereg rezolucji, zmierzają= 
cych do pogłębienia stosunków obu państ'v 
i ułatwienia pracy publicystycznej dzienni- 
karzom polskim w Czechosłowacji i czecho- 
słowackim w Polsce. 

Przed zamknięciem Konierencji na ręce 
prezydjuim nadeszła depesza od czeskosło. 
wackiego ministra spraw  zagranicziuych, 
dra Edwarda Benesza, treści następującej: 
„Dziękuję serdecznie za miłe pozdrowienie 
i życzę waszej wspólnej pracy jaknajwięcej 
powodzenia”. Depesza ta jest odpowiedzią 
na telegram, przesłany ministrom spraw za- 
granicznych cbu państw w chwili otwarcia 
Konferencji. 

Następnie na wniosek prezesa komitetu 
polskiego Konferencja postanowiła miano- 


Konferencji, stwierdzając z zadowoleniem. 
że prace jej były ożywione dobrą wolą i 
wzajemnem zaufaniem. 

Program konferencji Porozumienia Pra- 
sowego Polsko - Czeskosłowackiego obej- 
mował, między innemi, zwiedzanie zakła- 
dów przemysłowych I. Rati w Zlinie. Me- 
chaniczna fabryka obuwia T. Bati w Zlinie, 
istniejąca od lat 30, w ciągu ostatnich 0—7 
lat doznała tak silnego rozwoju. że dzisiai 
zaliczyć ją wypada do najpotężniejszych za- 
kładów przemysłowych w całej Europie. 

Zakłady Batia tworzą iakgdyby całe, 
cd nikogo niezależne, miasto. Co do rozmia- 
rów tego przedsiębiorstwa najłatwiej wyro- 
bimy sobie pewne zdanie, jeśli przyjrzymy 
się niektórym cyfrom, charakteryzującym 
produkcję i stan zatrudnienia u Bati. Tak 
więc pracuje w fabryce „Bati” 12.800 robec- 
tników i robotnic, produkcją dzienna wyno- 
si 75.000 par obuwia. Zaznaczyć wypada, że 
miasteczko Zlin przed wciną liczyło zale- 
dwie 2000 mieszkańców, a dzisiaj dzięki 
rozwojowi zakładów Batia ludność nnasta 
tego wzrosła do 17.000 os5b. Oddział zaku- 
pów sprowadza skórę w olbrzymich ilo- 
ściach z Ameryki północnei, gumę zaś 
wprost z lndji holenderskicii. Wszystkie to- 
wary wyrabiane są na miejscu, Batia posia- 
da bowiem oprócz właściwej fabryki obu- 
wia, również własną fabrykę kartonaży (na 
pudełka), fabrykę kopyt, drukarnie, garbiar- 
nie i t. d. Dla swych robotników wybudował 
Batia 400 domów dwuimieszkaniowych. Dia 
kawalerów istnieją specja'ne doiny noclego- 
we. W kuchni fabrycznej stołuje się codzien- 
nie ponad 3.000 osób. Jeden obiad kosztuje 
2 korony (około 60 groszy). 

Dziennikarze polscy zwiedzili niektóre. 
oddziały fabryki. Ponadto goście zwiedziii 
rozmaite instytucje opieki społecznej, zoręa- 
nizowane według nowoczesnych zasad nau- 
kowych. Wizyta w Zlinie, którą nazwać mo- 
żemy  „zakątkiem amerykańskim w sercu 
Europy”, na długo pozostanie w pamięci 
dziennikarzy polskich. 

[= GE OGG wia =—"| 


Obchód setnej rocznicy 
urodzin Tołstoja w Rosji. 


Instytucje publiczne Z. S. S. R. przy- 
gotowują się wielkim nakładem pracy do 
obchodzenia w dniu 10 września r. b set- 
nej rocznicy urodzin Lwa Tołstoja. Przy 
centralnym komitecie wykonawczym Z. S. 
S. R. utworzony został komitet jubileuszo- 
wy, w skład którego wszedł m. in. komisarz 
ludowy Łunaczarskij. Według oświadczenia 
Łunaczarskiego rząd sowiecki wyasygnował 
na uroczystości, związane z jubileuszem; 
kwotę 150.000 tysięcy rubli. We wrześniu 
odbędzie się „Tydzień Tołstoja". W czasie 
tym komisarjat Ludowy Oświecenia Publicz- 
nego ma zamiar zorganizować uroczystą 


akademję. Istnieje projekt rozszerzenia wszel- 
kich instytucji poświęconych pamięci Toł- 
stoja, jak n. p. muzeów jego imienia w Mo- 
skwie i Leningradzie. W dniu jubileuszu 
nastąpi odsłonięcie pomników, poświęco- 
nych Tołstojowi, w szeregu miast sowieckich. 

Ostatnio wyszły z druku pierwsze tomy 
jubileuszowego wydania dzieł Tołstoja, do- 
konanego nakładem departamentu wydaw- 
nictw państwowych. Wydanie to składać 
się będzie ogółem z 90 tomów i zawiera 
dziennik Tołstoja z lat 50 i 90 ubiegłego 
stulecia oraz znaczną liczbę nieznanych do- 
tąd notatek. 

Szereg organizacji literackich oraz uczo- 
nych i autorów zagranicznych zgłosiło chęć 
wzięcia udziału w „uroczystościach, związa- 
nych z setną rocznicą urodzin Tołstoja. 


Gła przed wojną i po wojnie. 


Szwajcarska Izba handlowa w Zurychu 
zrobiła interesujące zestawienie wysokości 
ceł w rozmaitych państwach  europeiskici 
przed wojrą i po wojnie. Cła te obliczone są 
procentowo od wartości ogólnej importu. 
Oto jak się przedstawia ten stosunek: w But- 
garji cła przed wojną — 13%, po wojnie - - 


24.3% ; w Finlandii cła przed wojną — 10%, 
po wojnie — 21%; w Hiszpanii — 17.2% i 
20.5%; w Polsce — 148% i 158%; w 
Szwecji — 6.1% i 92%; w Szwajcarii — 


4.4% 18.1%; w Anglji — 4.6% i 8%: w Nor- 
wegji — 10.1% i 8%; w Niemczech — 7.9% 


i 7.71%; w Austrii — 7.8% i 7.1%; we Fran- 
cji — 89% i 3.4%; w Holandji — 0.5% 
i 2.4%. Należy jednak zauważyć, iż nie 


wszystkie podane tutaj cła, np. we Francii, 
odpowiadają rzeczywistości, albowiem nie 
wliczono tu dodatkowych opłat, które zna- 
cznie podwyższają istotne cło. 
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Technika na usługach 
Policji Państwowej. 


W Warszawie ma powstać centrala alar- 
mowa przeciwkradzieżowa, której wyłącz- 
niki będzie mogła abonować każda instytu- 
cja lub osoba prywatna. 

Przewodniki elektryczne zainstalowane 
mają być równolegle do kabli telefonicznych. 

Centrala alarmowa będzie miała pogo- 
towia swe urządzone przy komisarjatach 
policji. Pogotowia te posiłkować ` sie * będą 
automobilami i motocyklami, a specialnie 
zainstalowane w komisariatach P. P. tablice 
orientacyjne wskazywać będą miejsce kra- 
dzieży, 

Fakt przestępstwa sygnalizowany będzie 
jednocześnie posterunkom P. P., gdzie wy- 
padek miał miejsce. Patenty wynalazcze na 
wspomnianą aparaturę alarmową przedsta- 
wione są przez inżynierów zagranicznych 
naszym czynnikom miarodajnym. 

Palskie władze bezpieczeństwa skłonne 
Są całą imprezę, ograniczoną do 5 ważniej- 
szych miast oprzeć o kapitał krajowy, któ- 
ryby zakupił licencję patentów aparatów a- 
larmowych i produkowałby je na miejscu. 


— Są one według pana niewłaściwe, 
czy tak? zaśmiała się mówiąc o swych opo- 
wieściach. — Zaśpiewam panu turecką pio- 
senkę, której pan nie zrozumie. 

— Kim bili — kto to wie? powiedziała 
Carlotta. | << 

Zaczęła melancholijną, prostą gardłową 
pieśń, lecz nagle urwała. 

— (Och, jakież to głupie. Jak turecka 
tancerka. W Aleksandrecie wszystko było 
głupie. Czasem zdaje mi się, że nigdy nie 
widziałem Aleksandrety, ani Ayeshy, ani 
Hamdiego. Zdaje mi się, że zawsze byłam 
z panem. wub| į 

Musi to być prawda, gdyż ostatnio bar- 
dzo mało mówi o swem haremowem życiu. 
opowiada głównie o drobnych wydarzeniach 
'dnia i zawsze znajdujemy przedmiot wspól- 
nych zainteresowań. Teraźniejszość jest ca- 
łem jej istnieniem; przeszłość zaś — zam- 
glonym snem. Naidziwniejsze iednak jest to, 
że uważa ona swój pobyt u mnie za rzecz 
zupełnie naturalną, Żaden poczciwy kociak 
przygarnięty przez poczciwą rodzinę nie 
miałby mniej poczucia wdzięcztiości. czy też 
większej wiary w to, że wszechświat istnie- 
je dla jego osobistej i wyłącznei wygody. 
Na pytanie coby zrobiła gdybym pozosta- 
wił ją na łasce w ogrodzie Embankment 
wzruszyła ramionami i odpowiedziała, tak 
jak kiedyś, że albo by umarła, a'bo też za- 
opiekowałby się nią jakiś inny uprzejiny pan. 

— Czy myślisz, że uprzejmi panowie 
chodzą po Londynie w poszukiwaniu bez- 
domnych dziewcząt” -— spytałem przy tei 
sposobności. 

— Wzyscy panowie lubią piekne dziew- 
częta, odparła, nawracając do starego 
argumentu. 


Dziś popołudniu jednakże nie prowadzi- 
liśmy żadnych dysput. Piękny dzień obro- 
nił nas od tego. Leżałem z głową crartą na 
kolanach Carlotty, patrząc w ciemny błękit 
nieba i przeżywając uczucie prawdziwego 
szczęścia. Mój stosunek do życia był do- 
tychczas negatywny. Trzytnałem się raczej 
na uboczu, — do waiki nie stawałem. Nit 
piłem do dna z puharu życia, albowiem nie 
pragnąłem. Dla mnie: 

„Stać w odali i patrzeć na walkę 
jest całą przyjemnością gry”. 

Nawet moje zainteresowanie się Judy- 


:| tą nosiło charakter bierności. Byłem tak jak 


Faust. Mógłbym powiedzieć: 

„Werdich zum Augenblicke jagen: 

Verweile doch! Du bist so schön!” 

A potem niech mnie djabeł porwie i zror 
bi ze mną co mu się spodoba. 

Nigdy nie miałem najninieiszej skłoniior 
ści do podobnych aposiroi i żadna chwila 
mego życia nie była tak piękna, abym chciał 
ją zatrzymać. Nigdy aż do tego popołudnia, 
kiedy urok ietniego turkusowego dnia z0- 
stał spotęgowany czarem tei wiośnianej 
dziewczęcej młodości. 

— Pan ma trzy, cztery, pięć — och, tak 
dużo siwych włosów -— powiedziała Carlot- 
ta, patrząc na mą głowę. 

— Wielu ludzi ma siwe włosy w dwu- 
dziestym roku życia -— powiedziałem 

— Ja nie mam ich wcale. 

— Nie masz jeszcze dwudziestu lat. 

Czy pan myśli, że w tym wieku bedę 
je już miała? Och, to byłoby straszne. Nikt 
nie chciałby mnie mieć. 

— A ja? czyż jestem przedmiotem ogól: 
nego lekceważenia ? 

— Och, pan — pan jest mężczyzną, Męż- 


czyźnie z tem bardzo dobrze. Wygląda 
wówczas na człowieka mądrego. Jego Żona 
mówi: Patrz! Mąż mój ina siwe włosy. Fo- 
siadł on mądrość. Jeśli nie będę dobra, bę- 
dzie mnie bił. Muszę go więc słuchać. 

— I nie ucieknie od niego z pierwszym 
lepszym dwudziestoletnim mydłkiem? 

— Och, ni-ie. Nie byłaby taka zła. 

— Cieszę się, że uważasz poczucie mał- 
żeńskiego obowiązku za głęboko zakorzę- 
nione w naturze kobiecej. Lecz przęfiśćmy, 
że zakocha ię ona w tym młodym mydłku. 
— odpo- 
wiedział roztropnie. Kobjfiety zakochują 
się jedynie w opowieściach 4<— w tureckich 
opowieściach. Ale kochają one tylko swoich 
mężów. i 

— Dziwisz mnie. 

— Tasdłe. u 

— Ale w Anglii mężczyzną chce, aby 
kobieta kochala go, zanim ją poślubi. 

—. Jakżesz to możliwe? 

Było to drażliwe zapytanie. 

— Nie wiem — powiedziałein, 
tak jest. 

— A zatem zanim poślubię kogoś w An- 
glji, muszę go kochać? Ależ ja umrę bez 
męża! 

—. Nie sądzę. 

— Muszę si$ śpieszyć — powiedziała 
Carlotta ze śmiechem. 

Weżowym ruchem mlodego ciala zbli- 
żyła swoją twarz do mojej. 

— Czy mam kochać pana Maryk? Ale 
jakże się dowiem, że jestem zakochana? 
gdy będziesz uważała 
niewłaściwość omawianie 
Jim pokornym stuga. 

(C. d n) 
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Z ostatniej chwili. 


Tuż przed zamknięciem numeru otrzymaliśmy 


Notę polską 


złożoną wczoraj przez Ministra Sokala w Sekretarjacie Prezydjum Ligi Narodów. 


p cie lej jest następujące: 
czyt Keen, a Generalny! Mam zasz- 
dnia 26 "zę Zić odbiór listu Pańskiego z 
Pan r 8 ia Przy którym zechciał mi 
z dnia 23 b. topie noty rządu litewskiego 
wW prasie de W sprawie zamieszczonych 
wych, majac uari o manewrach wojsko- 
blizn amao Sn Sig Odbyć w sierpniu w po- 

granicy polsko-litewskie, 

Dodać pei Ea Rządu, mam zaszczyt 
wojskowe odb MOŚCI „Pana, iż ćwiczenia 
oi N ala się w Polsce po żni- 
iu w tym tę” rozmaitych częściach kra- 
w Małopolsce cwiczenia takie odbędą się 
arszawy jj „a „Wołyniu w okolicach 
ojewództwie D. Cwiczema doroczne w 
wW sierpniu e Wileńskiem odbędą się nie 
szmian u, lecz we wrześniu. w okolicach 
nie wi y i lwia, czyli w odległości znacz- 
roku N Szej od granicy litewskiej, niż w 
soy: A egłym, gdy ćwiczenia odbywały się 

rejonie Święcian i IPodbrodzia. 
ti Fakty te wskazują, że insynuacje rządu 
_IEWskiego są całkowicie pozbawione pod- 
j Staw, Rząd polski odrzuca ikategotycznie 
Wszelkie z zewnątrz pochodzące protesty, 
dotyczące prawa organizowania ćwiczeń 
Wojskowych na jego terytorium. Rząd mój 


wojennych jedynie na podstawie niespraw- 
dzonych! doniesień prasowych, stanowi po- 
ważne nadużycie, które nie powinno być to-= 
lerowane przez Ligę Narodów. Taktyka tego 
rodzaju jest tembardziej godną potępienia, iż 
Litwa odrzuciła właśnie propozycię Polski 
zawarcia paktu o nieagresji i w sprzeczno- 
ści z rezolucją Rady Ligi Narodów z dnia 
10 grudnia 1927 z górą od 6 miesięcy stwa- 
rza niezliczone trudności, aby uniemożliwić 
pomyślne wyniki rokowań polsko-litewskich, 
których celem miało być dojście do poro- 
zumienia, od którego zależy pokój. 

Rząd polski, po złożeniu majuroczyst= 
szych zapewnień, iż zamierza utrzymać sto- 
sunki pokojowe z Litwą 4 po wykazaniuw 
przy bezpośrednich rokowaniach najlepszej 
woli dojścia do porozumienia — protestuje 
jak majenergiczniej przeciwko metodom sto- 
sowaltym przez rząd litewski, który stara 
się w przededniu Zgromadzenia, Ligi Naro- 
dów stworzyć atmosferę niepewności i u- 
chylić się od odpowiedzialności wobec świa- 
towej opinii publicznej za niepowodzenie ro- 
kowań z Polską, której to odpowiedzialności. 
rząd litewski nie zdoła jednak z siebie zrzu- 
GIS, 

Zechce Pan przyjąć i t. d. (—) Sokal 


Stwierdza, iż ciągła taktyka litewska, zmie- [delegat do Ligi Narodów i Minister pełno- 
Tzająca do przypisywania Polsce zamiarów | mocny. 


ZE ŚWIATA 


_ WZNOWIENIE ST 
MIEDZI W DALEKARODJI. 


"BER zastosowaniu metody amerykań- 
Miskoprą obywanią cynku i ołowiu z rud 
i. centowych, starożytna kopalnia w 
CZA T — Falun Cooper Mine, dostar- 
se niegdyś miedzi do całej Europy, od- 
“Kala swoje znaczenie. 
Kopalnia ta nie posiada już coprawda 


DE nia dzięki wzmiankowanej wy- 
azie koncentrowania metali zano- 
Mocą pewnego pr Wa 


eW „Procesu, procent cynku i olo- 
wilu xy iej tudzie wzrasta do 50—70 p 
opalnia ta jest własności r 

z i z ścią Great Coo- 
per Montain Minig Comipany. 

| Romantyczny epizod, jaki się rozegrał 
niegdyś na terenie tej kopalni dostarczył 
wątku do pięknych poematów i powieści pi- 
| Sarzom ubiegłego wieku (F, P. Hebel, Achim 
von Arnin, E. A. T, Hofman) i nawet Wa- 
_ £ner zostawił niedokończona operę na ten 
1 temat. | 
Mianowicie w je 
ocz śladu górnik Ma 
| W 50 lat później 
człowieka zostało Z 


dnym z szybów zginął 
tis Israelsson w r. 1670. 
skamieniałe ciało tego 
nalezione i poznane przez 


hMarzęczon: A 
MILJARD ZŁOTYCH I MILJARD SREBR- 


NYCH FRANKÓW. 


1 AT : 

| kd od operuje wyrazem miliard, nie 

liczba zdać SPIAWY Z tego, co ta ogromna 

ue ZA ak Pewien mieszkaniec Gene- 
pb ; any w statysty -n 

trud obliczenia, coby „owce, zadał sobie 


* Ra dB można zrobić ie 
$ da franków w złocie. z miljar 


a f Z vobiiczeń tych wyniklo 
N ranków w złocie Waży 332.580 k 
? 
U 
Ogł 


AMORTYZACJE. 


| aa a zk Na wniosek Ozjasza Horo- 
oczowie jako posiadacza wek- 


Sli zarządza gi 
RE Się post : 
fiz oznaczonych wejgi jo celem umorzenia 


A a „ca weksli, które mi aginąć i 
E- ; ¢ miały zaginąé 
E Re M tych weksli Ra je E 
f o duia ogloszenia przedłożył temu 
Dia " 4 p e i i 
1) wyączenia. Weksle te są atena A 
Plesni ael zaopatrzony podpisem Geor Kõli y 
ma; anadh z data wystawieni Eeoa 
Se A ystawienia Złoczów 16 
Ypełnior, bez sumy wekslowej, Pozatem nie 
Ys 2) weksel zaopatrzony podpisem 
ach z datą wystawienia 


m 
"Ww 


kj w. Pleśnian 
w W 1927 bez sumy weksłowej, 
em (egr kgpelntony, 3) zaopatrzony wodpi- 
wienia Ji w Pleśnianach z datą wysta- 
Blowej poż Rz 11 sierpnia 1928 bez sumy wek- 

Sem niewypełniony. 6676 


; Sad powiatow : 

i Zborów, dao matowy. Oddział IV. 
t No TV iwca 1928. 

_ Azydora Dr 


wyż” megi 
| 1. a o E 'zeskiego Panku 
il osia- 


AROŻYTNEJ KOPAI Ni | byłaby to olbrzymia bryla, mająca blisko 17 


metrów sześciennych objętości. Drutem, 
sporządzonym z tej olbrzymiej masy, mo- 
żnaby opieść dokoła ziemię po linii równi- 
ka. Do przewiezienia złota trzebaby pocią- 
gu, złożonego z 64 wozów kolejowych. 

Miljard franków w srebrze waży 5 mi- 
ljonów kilogramów, to znaczy tyle, co poło- 
wa ciężaru wielkiej wieży Eifla. Ta olbrzy- 
mia ilość srebra wystarczyłaby na to, by 
z niej sporządzić 626 posągów ludzkich na- 
turalnej wielkości. 

Aby unieść miljard w złocie, trzeba by- 
toby sześć tysięcy ludzi przeciętnej siły. 
Miljard złotych franków, ułożony jeden na 
op maloy wysokość 33 kliometrów, 
i ki AI razy tyle, ile stanowi wysokość 

ższego Szczytu w Europie, Mont Blanc 


ŻYCIE WŁOSKICH WYGNAŃCÓW POLI- 
TYCZNYCH. 


Przebywający na wyspach włoskich wy- 
glańcy polityczni skazani są na całkowite 
odosobnienie od reszty świata. W obrębie 
jednak przydziełonych im terenów na Wys- 
pach, mają względną swobodę ruchu i mo- 
gą się ze sobą porozumiewać, kąpać się w 
morzu i spacerować. Przymus pracy nie iest 
wobec nich stosowany. Ci. którzy posiadają 
odpowiednie fundusze, mogą sobie wy naimio- 
wać służących z pośród tubyłców, jeśli zaś 
pieniędzy nie mają, muszą sami sobie prać 
i cerować bieliznę. Na wzgórzach jednej z 
takich wysepek, Liposi, widnieją całe szeregi 
tuż nad morzem położonych białych dom- 
ków wygnańców. Rząd płaci wygnańcom 
politycznym po 10 lirów dziennie na utrzy- 


że miljard | manie. Z pieniędzy własnych wygnaniec nie | 
ilogramów, | może wydawać dziennie więcej. niż 15 fir. | 


oszen 


dacza tego weksla, aby go do dni 60 przedło- 
żył temu Sądowi. W razie przeciwnym po upły- 
wie tego terminu uznałby Sąd weksel za umorzo- 
my i bez znaczenia. Weksel (rymesa) z daty 
Kraków dnia 1 kwietnia 1928, na 200 zł. opie- 
wający, 15 Sierpnia 1928 w Turce n/Str. płatny, 
przez Salomona Seemana, jako weksel własny 
na złecenie p. Lische Finsterbuscha w Sambo- 
rze wystawiony i przez tegoż  Finsterbuscha, 
Salamona Luxnera w Krakowie oraz Przędzal- 
nię mechaniczną „Stelle“ Goldman & Co. w Harta 
pod FHohenelbe żyrowany. 6675 
Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Turka, dnia 9 lipca 1928. 


Ne. III. 364/28/3. Celem amortyzacji weksla 
przekazowego z daty [wanie puste 20 kwietnia 
1928 na 110 dol. am. płatnego 'w Mielnicy, 20 
lipca 1928 na zlecenie wystawcy Hermana Bir- 
kenielda przyjętego przez Helenę Czermiawską 
i Marję Krzeczkowską wzywa się posiadacza 
weklu tego do okazania go Sądowi do dnia 26 
września 1928. Kaliniewicz m. p. 6651 

„. Sąd powiatowy, Oddział HI. 

Mielnica, dnia 24 lipca 1928. 


FIRMY. 


Firm. 921/28. B. IL. 164, Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział B. przy firmie Płaszowska fa- 


Z Giełdy. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 
OBROTY W AKCJACH. 
Lwów, dnia 27 lipca 1928. 

Zastój w obrotach giełdowych i pozagiełdo- 
wych. 

Jęczmień, owies i hreczka potaniały, pozatem 
ceny utrzymane. 

Tendencja maogół 
ospałe. 

Jęczmień małop. przemiał. 640 gr. Cen ryn- 
kowych od 39.— do 40.—. Owies małop. ex 1927 
450 gr. Cen rynkowych od 45— do 46—. Hrecz- 
ka Cen rynkowych od 40.— do 42—, Inne kursa 
mie zmienione. 


zniżkowa, usposobienie 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 27 lipca 1928. 


Dolary St. Zjednoczon. 838 8:99 8 86 
Franki iranc. 3510 35:19 3501 
Kopenhaga 238 30 23899 23770 
Sztokholm 2385'65 23925 23805 
Belgja 12415 12446" 123-84 
Holandja 35875 35965 35785 
Londyn 43'311); 43421, 43:21 
Nowy Jork 8:90 8:92 8:88 
Paryż 34:92:00 35*01 34-83 
Praga 26:42 26:48 26:36 
Szwajcatja 171:68 17211 171-26 
Wiedeń 12577 126:09 125.46 
Włochy 46:68 46:80 46 56 
50/, pożyczka konwersyjna 67:00 
ożyczka kolejowa konwersyjna 61:90 
pożyczka kolejowa —'-- 1040 —-- 
pożyczka dolarowa 86:75 
dolarówka 88:50 8900 —— 
80/, sty zastawne Banku Gospod. Kraj. 9400 
80/, listy zastawne Banku Rolnego 9400 
8'/, oblig. komun. Banku Gosp. Krajow. 94:09 
GIEŁDA KRAKOWSKA. 
Kraków, dnia 27 'ipca 1928. 
Siersza g. 11250 Chybie 6800 
Elekryczność 39 
GIEŁBA WARSZAWSKA, 
Warszawa, dnia 27 lipca 1928. 
Bank Handl. 117:00 Lilpop Rau 38-60 
Bank Pol. 179-00 Modrzejów 41:50 
Spiess 16250 Ostrowiec 121'00 122:00 
Dąbrowa 78 Pocisk 8:50) 
Warsz. cuk. 62:75 Strachowice 53:75 
Firiej 62:00 Zawiercie 26'25 
Węgiel 38:00  Haberbusch 270-50 
Nobel - 32:00 Klucze 7:10 
GIEŁDA WIEDEŃSKA. 
Wiedeń, dala 27 lipca 1928. 
28465  Bankverein 26:30 
Bagad 12:34),  Bodenkredit _ 11200 
Berlin 16902 Kreditanstalt 58 00 
Bruksela 98:50 Anglobank 27-90 
Budapeszt 12937 Hipoteczny 89 00 
Bukareszt 429%, Kompas 0:87 
Kopenhaga 18895  Landerbank 30:75 


Kopenhagam Z OBO zek W l - 210 0: 0 sl za WEJJEG 
|] 22 | ZL | EP || LĄ COR] Ko | DL 
Od 2 do 12 września 1928S 


VIII. TARGI WSCHODNIE 
WE LWOWIE 


Na liczne życzenia z kraju i zagranicy przedłuża się OSTA- 
TECZNY TERMIN dla zgłoszeń do udziału o dalsze dwa tygodnie 


do 15 sierpnia. 


Wobec masowego napływu zgłoszeń spóźnione zamówienia stoisk 
uwzględnione nie będą. 


Wyjaśnień udzielają i zgłoszenia przyjmują: BIURO TARGÓW 
WSCHODNICH WE LWOWIE, ULICA JAGIELLOŃSKA 1. 


ESWC STPZORCĄCZZAENICH 
ia urzęco <w e. 


( 


| 


bryka dachówek i cegieł S. A. w Krakowie, wpi- 
samo dodatkowo” Kapitał zakładowy powiększe- 
my został o 475.000 zł., czyli do 500.000 zł., drogą 
przelania do kapitału zakładowego sumy 475.000 
zł, z nadwyżki powstałej od przewalutowania 
wartości majątku spółki, Dotychczasowe akcie 
nominalnej wartości 10 zł, przestemplowane zo- 
stały na akcje nominalnej wartości 200 zł. Pierw- 
szy ustęp § statutu otrzymał nowe następujące 
brzmienie: „Kapitał zakładowy Spółki wynosi 
500.000 zł i podzielony jest na 2.500 sztuk akcji 
oa okaziciela opiewających, nominalnej wartości 
200 zł. każda”. Dzień wpisu: 5 lipca 1928. 6637 
Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Kraków, 4 lipca 1928. 


Firm. 942/28. B. IL. 183. Do ts. rejestru han- 
dlowego, Oddział B. przy firmie: „Tretorn“ Spół- 
ka akcyjna dla handlu Helsingborgskimi wyro- 
bami gumowymi w Krakowie ul. św. Jana 3, 
wpisano dodatkowo: Kapitał zakładowy Spółki 
podwyższony został o 125.000 zł. czyli do 250.000 
zł. drogą III. emisji złotowej 12.500 sztuk nowych 
akcji, nominalnej wartości 10 zł. każda akcja. 
Brzmienie $ 44 statutu „zmieniono następująco: 
Firmę Spółki podpisuje SIĘ w ten sposób. że pod 
wyciśniętą stampilją, WYR-ykowaną lub przez 
kogokolwiek  wyPiSANYM ' brzmieniem firmy, 
dwaj członkowie Rady Zawjadowczei kolekty- 


n BEER 616 O | TEEEAPEYÓEE | 
Redaktor naczelny i odpowiedzialny: 
Dr. MARCELI SZAROTA. 


Londyn 34:383, Merkury 22:80 
Madryt 116'45 Unionbank = 
Medjolan 37:04 Obrotowy 108 70 
N. Jork 70750 Kolej północna 1016 
Paryż 2771  Zivnosteńska 1C850 
Praga 2096 Czerniowce 11325 
Sofja 5095 Anstr. kol. p. 25:84 
Sztokholm 18930 Kolej połudn. 13:95 
Warszawa 7931-00-7953 Goleszów 160:00 
Zurych 136:22 Cement 700 
Amerykańskie 7050 Browary 131:00 
Bułgarskie 136  Alpiny 40:65 
Niemieckie 1685:75 Berg u. Hütten 735 00 
Francuskie 27:77  Kiupp 10:50 
Włoskie 3721 Poldi Hätte 151:25 
Jugosłowiańskie 12:37 Prager Eisen 128:25 
Polskie 3727 Rima 128-75 
Czeskie 20:93 Skoda 242 75 
Węgierskie 123:16 _ Siersza 9:50 
Szwajcarskie 13635 Silesia 015 
Angielskie 3437 _ Zieleniewski 101-60 
Holenderskie 13633 Apollo 172 05 
Rumuńskie 3436%,  Fanto 10'900 
Belgijskie —'-— Karpaty 29.00 
Renta majowa 0699 Galicja 68 00 
Renta lutowa 0:684 Nafta 37:30 
Renta koronowa -——  Schodnica 1095 
Dunaj S. Adria —:— Rakszawa — 
Tureckie 8200 Bank Małop. == 
GIEŁDA ZURYCHSKA. p 
Zurych, dnia 27 lipca 1928. 
Otwarcie Zamknięcia 

Paryż —— 20:331/, 
P poa 257237, 
Nowy Jork zy 5 1932 
Belgja —— 72:30 h 
Włochy > 21:18, 
Hiszpania —— 85:50!/ą 
Holandja —— 208:95 

Berlin o 124:02 

Wiedeń —— 13:26:00 

Sztokholm —— 138:95 

Oslo —— 138-7000 

RR "eg —— 1387000 

Sotja —— 3:70 

Praga —— 15:38, 
Warszawa —— 58:20 

Budapeszi —— 90:52 

Błałogród — — 9:12:80 
RM A — - 6:75 

onstantyno, a= 264! 
Bakanak = = ad 
Helsiugfora = 13:07'/, 
Buenos Aires = 21950 

GIEŁDA PARYSKA. 

Paryż, dnia 27 lipca 1928. 
Londyn 12409 Holandja 1027:25 
N. Jork 25€4 Praga 7560 
Belgja 35554 Rumunja 1560 
Włochy 13375 Niemcy 669 06 
Szwajcarja 491-75 Wiedeń 358 00 

GIEŁDA LONDYŃSKA. 

Londyn, dnia 27 lipca 1928. 

" 48587 Niemcy 20:35 
MaR 1207:68  Szwajcatje 20 230 
Francja 12408 Praga / 163-93 
Belgja 54902 Wiedeń 34-45 

| Włochy 92:83 Warszawa 43 31 


À 


wnie lub jeden członek Rady zawiadowczej z je- 
dnym dyrektorem zarządzającym  kolektywnie. 
lub jeden członek Rady zawiadowczej wględnie 
jeden dyrektor zawiadujący łącznie z proku- 
rzystą, tem ostatni z dodatkiem wskazującym 
prokurę wypiszą swe nazwiska. Dzień wpisu: 4 
lipca 1928. 6636 


Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IL. 
Kraków, dnia 3 lipca 1928. 


Firm. 796/28. A. I. 164. Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział A. przy firmie „Franciszek Zo- 
poth i Ska“ w Krakowie ul. Sienna 1. 12 wpisane 
dodatkowo: Firma brzmi obecnie: Droguerja 
Spadk. Mra. St. Milerowicza i T. Kumiński da- 
wniej Franciszek Zopoth i Ska w Krakowie ul. 
Sienna 12. Jedynymi właścicielami firmy są: 1) 
Gizela Milerowiczowa 3/16 części, 2) Janina Mile- 
rowiczówna 3/16 części, 3) Eugenia Milerowi- 
czówna 3/16 części, 4) Stanisław  Milerowicz 
3/16 części, 5) Tadeusz Kumiński 4/16 cześci. 
Firmę podpisywać będą kolektywnie:  Tadensz 
Kumiński z Janiną lub Eugenią  Millerowicz. 
Wykreśla się prokurę Kazimierza Zopotha. Wpi- 
sano na podstawie podania z dnia 18 lutego 1928 
r. Dzień wpisu: 8 czerwca 1928 r. 6631 


Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział IL 
Kraków, 6 czerwca 1928 r. 


RJ | 
AE” 6 i 


k mA 930/28. B. H. 158. Do ts. rejestru han- 


RP REZ O ORAZ DDD SORO LL ZZOZ 


zamiaszkały w Krakowie ul. Reformacka l. 3. 2) |szacunkowa wynosi 1954 zł. 50 gr. najniższa T. 69/28/4. Jan Turczyn urodzony 6 czerwcć 


w diowego Oddział B. przy firmie „Elin“ 


Spółka 
Akcyjna dla przemysłu elektrycznego w Krako- 
wie, wpisano dodatkowo: Dzień wpisu: 11 lipca 
1928 r. Dyr. Wacław Konderski, członek Rady 
zawiadowczej ustąpiły w miejsce jego kooptowa- 
no do Rady Żawiadowczej p. Jana Bortnika, dyr. 
Akcyjnego Banku Hipotecznego filji w Krakowie 
ul. Bracka 1l. 2. Wpisano na podstawie uchwały 
Rady Zawiadawczej z dnia 13 czerwca 1928. 6646 
Sąd okręgowy jako handlowy Oddział H. 
Kraków, 6 lipca 1928. 


Firm. 914/28. C. III. 193. Do ts. rejestru han- 
dłowego Oddział C. przy firmie Spółka „Mun- 
dus“ Dom Handlowo-Komisowy, Spółka z ogr. 
odpow. w Krakowie, wpisano dodatkowo: Kapi- 
tał zakładowy Spółki: wynoszący 1.000.000 Mknp., 
został w drodze przewalutowania określony na 
0.56 złotego, a następnie podwyższony do kwoty 
10.060 zł., którą to podwyżkę spólnicy przejęli 
i wpłacili, co się potwierdza. Dzień wpisu: 5 lipca 
1928 roku. 6645 

Sąd okręgowy jako handlowy Oddział II. 

Kraków, 4 lipca 11928. 


Firm. 867/28. C. V. 152. Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział C. przy firmie: Zakłady Solvay, 
w Polsce Towarzystwo z ograniczoną poręką w 
Warszawie, Oddział w Podgórzu pod Krakowem 
wpisano dodatkowo: 1. inż. Henrykowi  Kuła- 
kowskiemu, dyrektorowi oddziału w Podgórzu 
pod Krakowem udzielono prokury z prawem 
samodzielnego podpisywania Zakładu Głównego 
w Warszawie i wszystkich oddziałów firmy, 
a także Oddziału w Podgórzu pod Krakowem 
2. Kapitał zakładowy spółki podwyższony został 
i wynosi obecnie 20.000.000 złotych, podzielonych 
na 160.000 udziałów całkowicie gotówką wpła- 
conych. 3) Prokura dotychczasowego dyrektora 
Oddziału w Podgórzu pod Krakowem inż. Wła- 
dysława Tołłoczki za Oddział w Podgórzu pod 
Krakowem, ustała. Dzień wpisu: 3 lipca 1928. 6644 

Sąd okręgowy cyw. j. handlowy, Oddział II. 

Kraków, dnia 23 czerwca 1928. 


Firm. 879/28, C. V. 475. Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział C. przy firmie „Spiho* -Polsko- 
Austrjacki fabryczny skład gumowy Spółka 
z ogr. odp. w Krakowie, wpisano dodatkowo: 
Zmieniono art, VIII. kontraktu Spółki. Podpis 
firmy: pod wydrukowanem, wypisanem lub wy- 
ciśniętem stampiłią brzmieniem firmy umieści 
Swój podpis albo zawiadowca Norbert Geitheim 
albo zawiadowczyni Toni Horowitzówna albo 
oboje razem własnoręcznie w sposób zgłoszony 
do rejestru handlowego. Dzień wpisu: 28 czerwca 
1928. 6643 

Sąd okręgowy jako handlowy Oddział II. 

Kraków, 27 czerwca 1928. 


Firm. 860/28. A. IM. 144. Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział „A“ przy firmie Towarzystwo 
Kontynentalne dła handlu żełazem Kern i Ska w 
Krakowie ul. Potockiego 1. 8, wpisano dodatkowo: 
Zmieniono przedmiot przedsiębiorstwa, którym 
jest dodąd: Hurtowny handel żelaza, blach, wy- 
robów żelaznych, fur, armatur * urządzeń in- 
stalacyjnych. Dzień wpisu: 22 czerwca 1928 r. 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 

Kraków, 21 czeriwca 1928 r. 6642 


Firm. 935 i 930/28. B. I. 176. Do ts. rejestru 
handlowego przy firmie Karpackie Towarzystwo 
Leśne S, A, w Krakowie, ul. Basztowa 1. 23, 
wpisano dodatkowo: Dzień wpisu: 10 lipca 1928 r. 
Ustąpili dotychczasowi członkowie dyrekcii, no- 
wymi członkami dyrekcji wybrano dra Feliksa 
Mandla w Wiedniu, Hermana HMorowitza we 
Lwowie, Zygmunta Deniszczuka w Wygodzie. 
Prokurentami Spółki mianowano dr. Januarego 
Tretera, przemysłowca w Krakowie, Hotel Fran- 
cuski i Nuchima Teitelbauma, przemysłowca we 
Lwowie ul. Słowackiego l. 2. Wpisano na pod- 
stawie uchwały Walnego Zgromadzenia z dnia 
29 czerwca 1928 oraz na podstawie uchwały 
Dyrekcji Spółki. 6641 

Sąd okręgowy jako handlowy. 

Kraków, 10 lipca 1928. 


Firm. 915/28. C. V. 138. Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział C. przy firmie „Cenślja* Spółka 
handlowa z ograniczoną odpiowiedzialnością w 
Krakowie, wpisano dodatkowo: Spółka zostaje 
rozwiązaną i przechodzi w stan likwidacji. Likwi- 
datorem ustanawia się Chaima Halberthala, któ- 
ry podpisywać będzie firmę spółki w ten sposób, 
że pod wypisanem, wydrukowanem lub stampilją 
wyciśniętem brzmieniem firmy spółki z dodat- 
kiem „w likwidacji“ umieści swój podpis. Dzień 
wpisu: 6 lipca 1928 r. 6639 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 

Kraków, 5 lipca 1928. 


Firm. *87/28, C. V. 485. Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział C., przy firmie Krakowski Młyn 
Związkowy Ska z ogr. odpow. w Krakowie, 
wpisano dodatkowo dnia 5 lipca 1928 r.: Kapitał 
zakładowy spółki wynosi 4,800  (czterytysiące- 
uśmset) złotych. Pinkus Gold i Samuel Kirsch- 
baum wskutek rezygnacji przestali być zawiado- 
wcami spółki. Zawiadowcy dr. Samuel Tilles i 
dr. Adolf Tilles uprawnieni są do zastępowania 
spółki na zewnątrz każdy samodzielnie, do pod- 
pisywania spółki uprawniony będzie każdy, za- 
wiadowca osobno, umieszczając swój podpis pod 
brzmieniem firmy. Zmieniono brzmienie art V. 
VI. VII i X. kontraktu spółki, 6639 

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II. 

Kraków, 2 lipca 1928. 


Firm. 898/28. C. VI. 291. Do ts. rejestru han- 
dłowego, Oddział C. przy firmie dra Lustra 
Preparaty Kosmetyczno-Lekarskie „Miraculum“ 
Ska z ogr. odp. w Krakowie, wpisano dodatkowo 
dnia 29 czerwca 1928 r.: 1) Kapitał zakładowy w 
kwocie 21.000 zł, wpłacono w pełni. 2) Podwyż- 
szono kapitał zakładowy o dalszą kwotę 15.000 
zł. również w pełni wpłacona, tak iż wynosi om 
obecnie 36.000 zł. w całości w gotówce uiszczony. 

Sąd okręgowy jako handłowy, Oddział II. 

Kraków, 28 czerwca 1928. 6635 


Firm. 897/28. B. II. 54. Do ts. rejestru han- 
dlowego, Oddział B. przy firmie Syndykat Rol- 
niczy w Krakowie, Centralny Organ Handlowy 
dla Spółek, Towarzystw i Kółek Rolniczych, 
Spółka Akcyjna w Krakowie, wpisano dodatko- 
wo: Uchwalono likwidację spółki akcyjnej. Li- 
kwidatorami wybrani zostali: 1) Andrzej Osip, 


Jan Kania, zamieszkały w Krakowie ul. Parkowa | oferta 1302 zł, Warunki licytacyjne i dokumenta 


L 8. 3) Kazimierz Powidzki we Lwowie ul. Hetm. | można przejrzeć w biurze Nr. 2. 


Tarnowskiego 1. 11, którzy likkwidującą się firmę 


Spółki Akcyjnej będą podpisywać jak dotąd 
z dodatkiem „w: likwidacji“. Dzień wpisu: 1 
lipca 1928. 6634 


Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Kraków, 30 czerwca 1928. 


Firm. 347/28. C. V. 106/2. Do rejestru Oddz. 
C. przy firmie Juljusz Liban Parowa Fabryka 
Cegieł białych Spółka z ogr. adpow. w Borku 
Fałęckim. Wpisano dodatkowo: Dzień wpisu 13 
marca 1928. 1) Uchwałą walnego zgromadzenia 
z dnia 31 grudnia 1927 przerachowany został ka- 
pitał zakładowy spółki na kwotę zł. 50.000, zaś 
najniższy udział dotychczasowy przerachowany 
został na zł. 350. 2) Organami spółki są: Walne 
Zgromadzenie i jeden ustanowiony przez Walne 
Zgromadzenie zawiadowca, oraz jeden zastępca 
zawiadowcy. 3) Zawiadowca spółki! ustanowiony: 
został dr. Emil Liban, zaś zastępcą zawiadowcy 


p. Wiktoria Libanowa na czas nieograniczony. 4) 
Firma podpisywaną będzie 


w ten sposób, że 
pod wypisanem, wydrukowanem, lub pieczęcią 


wybitem brzmieniem firmy umieści swój podpis 


zawiadowca lub w razie przeszkody tegoż za- 


stępca zawiadowcy. Zmienione zostały art. 5, 6, 


8, 10, 11, 12, 14 16 i 17 kontraktu spółki oraz 
uchylone zostały art. 7 i 9 kontraktu spółki. Za- 
wiadostwo dra Zygmunta Landaua zgasło. Wpi- 


sano na podstawie podania z dnia 10 marca 
1928 r. 6625 


Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Kraków, 12 marca 1928. r. 


Firm. 396/28, C. VI. 361. Do ts. rejestru han- 


dłowego oddział „C“ przy firmie: Syndykat eks- 


porterów trzody chlewnej i bydła Spółka z o- 
graniczoną odpowiedzialnością w Wojniczu wpi- 
samo dodatkowo: Spółka została rozwiązana i 
przeszła w stan likwidacji. Likwidatorami spółki 
są dotychczasowi spólnicy: Jan  Krzemieński 
z Wojnicza, Jan Pasieb z Mokrzysk, Józef Bu- 


dyn ze Szczepanowa, Ignacy Kuballa i Franci- 
szek Rybicki dwaj ostatni z ‘Brzeska, wszyscy 
kupcy, którzy firmę będą podpisywać w ten spo- 
sób, że pod wydrukowanem, wytciśniętem stam- 
pilją lub wypisanem brzmieniem firmy. z dodat- 


kiem „w likwidacji umieszczą kolektywnie swe 


podpisy Wpisano na podstawie uchwały Walnego 


Zgromadzenia z dnia 13 grudnia 1922 roku L R. 
919. Dzień wpisu: 23 marca 1928. 6626 
Sąd okręgowy, Oddział II. 

Kraków, 22 marca 1928. 


Firm. 511/28. A. V. 80. Do ts. rejestru han- 
dlowego Oddział „A“ wpisano: Dzień wpisu: 14 


kwietnia 1928. Brzmienie firmy: E. Schiff, Siedzi- 
ba: Kraków ul. Miodowa l. 12. Przedmiot przed- 


siębiorstwa: handel skór. Właściciel przedsię- 
biorstwa: Estera Schiff kupcowa w Krakowie ul. 
Miodowa l. 12, Udzelono prokury Naftalemu 
Schifiowi, zamieszkałemu w Krakowie ul. Mio- 
dowa 12. Podpis firmy. Firmę podpisywać bedzie 
właścicielka tejże w ten sposób, że pod wypisa- 
nem, stampilją vyerśniętem lub wydrukost nem. 


brzmieniem firmy umfeści pierwszą literę swego 


imienia oraz całe nazwisko, zaś: prokurent w ten 

sam sposób z dodatkiem ppa. Wpisano na pod- 

stawie podania z dnia 12 kwietnia 1928 r. 6627 
Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Kraków, dnia 13 kwietnia 1928. 


Firm. 730/28. C. VI. 351, Do rejestru handlo- 
wego oddział C. przy firmie „Małopolskie Towa- 
rzystwo Kinematograficzne „Kolos* Spółka z o- 
graniczoną odpowiedzialnością w Krakowie, wpi- 
sano dodatkowo: 1) Dzień wpisu: 30 maja 1928 
r. 2) Siedzibą spółki jest Kraków, Mikołajska. 32. 
3) Zawiadowica Maurycy Lilienfeld ustąpił. 4) 
Pierwsze zdanie ustępu pierwszego artykułu X. 
kontraktu spółki opiewa odtąd: Zarząd składa 
się z 3-ch zawiiadowców, wybieranych na prze 
ciąg trwania spółki. 5) Z ustępu czwartego tegoż 
artykułu X. wykreśla się pierwsze zdanie od 
słów „łącznego 'współdziałania* począwszy do 
słów „stosunków jakiegokolwiek rodzaju”  włą- 
cznie. Wpisano ma podstawie uchwał Walnego 
Zgromadzenia z 18 maja 1928 r. 6628 

Sąd okręgowy cyw. i. handlowy, Oddział II. 

Kraków, dnia 26 maja 1928 r. 


Firm. 346/28. A. IV. 72. Do rejestru handlo- 
wego Oddział A. przy firmie „Borek“ fabryka 
maszyn i odlewarnia żelaza i metali inż. Konrad 
Wyleżyński w Borku Fałęckim wpisano dodatko- 
wo: Dzień wpisu 13 marca 1928. Zgasła prokura 
Jana Ilga. Wpisano na podstawie podania z 10 
marca 1928 r. 6624 

Sąd okręgowy cyw. j handlowy, Oddział II. 

Kraków, dnia 12 marca 1928 r. 


LICYTACJE. 


, E. 82/28. Edykt licytacyjny. Strona zobo- 
wiązana niewiadomy z miejsca pobytu Szczepan 
Wajda. Na wniosek Jana Arciszewskiego z Fry- 
sztaka odbędzie się dnia 19 września 1928 o go- 
dzinie 10-tej rano w biurze Nr. 37 na zasadzie 
warunków. licytacyjnych, które równocześnie 
zatwierdza się licytacja następujących realności, 
księga gruntowa 19/100 części realności whl. 174 


zł. 39 gr. Nainiższa oferta 827 zł. 38 gr. Poniżej 

najniższej oferty, sprzedaż nie mastąpi. . 6598 
Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Ropczyce, dnia 28 czerwca 1928. 


E. 2152/27. Edykt. Dnia 4 września 1928 o go- 
dzinie 8 odbędzie się w tutejszym Sądzie biuro 
Nr. 11 licytacja 1/5 z 1/8 z 1/5 wh]. 46 i 47 i 
1/5 z 8/24 i 1/8 z 1/5 z 8/24 whl. 45 gminy Swary- 
czów. Najniższa oferta wynosi 795 zł. 90 gr. 6674 

Sąd powiatowy, Oddział II. 

Rożniatów, 19 czerwca 1928. 


E. IL 460/27. Edykt. Dnia 14 września 1928 
godz. 10 rano odbędzie się, publiczna licytacja 
połowy realności whl. 29 gm. Cięcina składającej 
się z gruntów obszaru 2583 m. z połowy domu 
z przybudówkami. Wartość szacunkowa 17110 zł. 
najniższa oferta 9205 zł. 6652 

Sąd powiatowy. 

Milówka, 25 czerwca 1928. 

E. 879/27. Edykt licytacyjny, Dnia 17 sier- 
pnia 1928 odbędzie się w tut. Sądzie publiczna 
sprzedaż 5/24 whl. 166 i 20/48 cześci whl. 319 


gm. Łukawica Katarzyny Serafin własnej. Cena KANKUNEOTNENNNTNOTENZZCNKTWAKZIKZNANA NINNEEPZTRZWNE KZ , 
„Drukarnia Polska”, Lwów, wl. Chorążczyzny 17, telefon 29-19, pod zarządem Władysława Germana. 


gm. Wielopole skrz. Wartość szacunkowa 1440 ł 


6651) 
Sąd powiatowy. 
Limanowa, 26 czerwca 1928. 


E. 879/27. Edykt licytacyjny. Dnia 17 sierpnia 
1928 odbędzie się publiczna sprzedaż 1;6 wil. 
423 i połowy realności whl. 424 gm. Przyszowa. 
Warunki licytacyjne i dokumenta można przej- 
rzeć w tut. Sądzie Nr. 2. Cena szacunkowa wy- 
nosi 4772 zł. najniższa oferta 3181 zł. 32 gr. 6649 

Sąd powiatowy. 

Limanowa, 26 czerwca 1928. 


UPADŁOŚCI. 


S. 8/28J1. Edykt konkursowy. Otwarcie kon- 
kursu do majątku Witolda Theobalda, kupca w 
Krakowie. Komisarz konkursowy sędzia Sądu 
okr. Spitzer. Sądu okręgowego cywilnego w 
Krakowie. Zarządca masy dr. Leopold Bader 
adw, w Krakowie. Pierwsze zgromadzenie wie- 
rzycieli w powyżej wymienionym Sądzie biuro 
Nr. 37 dnia 25 lipca 1928 o godz. I1  popołudn. 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 31 
lipca 1928. Audjencja rozpoznawcza w tymże Są- 
dzie dnia 8 sierpnia 1928. o godz. 11 przedpoł. 

Sąd okręgowy cywilny Oddział VI. 

Kraków, dnia 7 lipca 1928. 6640 


Sa. 13/28/21. Zakończenie postępowania ugo- 
dowego. Postępowanie ugodowe dłużnika Włady- 
sława Parzycha w Krakowie Aleja Krasińskie- 
go 10 jest zakończone, 6633 

Sąd okręgowy cyw., Oddział VI. 

Kraków, dnia 20 czerwca 1928. 


Sa. 65/28/2 Edykt ugodowy. Otwarcie postę- 
powania ugodowego do majątku Heleny Carowei 
właścicielki sklepu galanteryjnego w Krakowie 
ul. Sławkowska 8. Komisarz ugodowy sędzia s. 
0. Jaworski. Zarządca ugodowy dr. Bannet adw. 
w Krakowie ul, Starowiślna. Audjencja do zā- 
warcia ugody w wymienionym Sądzie biuro Nr. 
58 dnia 10 lipca 1928 o godz. 10  przedpołudn. 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 6532 

Sąd okręgowy, Oddział VI. 

Kraków, dnia 16 czerwca 1928. 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 


T. 144/28/4. Iwan Czudijowicz, urodzony 19 
marca 1891 żołnierz austrjacki zaginął w roku 
1914. Wiadomości o nim udzielić mależy tutejsze- 
mu Sądowi, który po sześciu miesiącach wyda 
ostateczne orzeczenie. 6654 

Sąd okręgowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 10 czerwca 1928. 


T. 47/26. Michał Zankowicz Ilnicki urodzony 
27 października 1892 żołnierz austriacki zaginał 
1914, Wiadomości o nim udzielić należy tutejsze- 
mu Sądowi, który po sześciu miesiącach wyda 
ostateczne orzeczenie, 6655 
Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Stryj, dnia 7 maja 1928. 


T. 82/28/4. Eustachy Telka. urodzony 18 sier- 
sia 1882 żołnierz anstrjacki zaginął 1916. Wiado- 
mości o nim udzielić należy tutejszemu Sądowi, 
który po trzech miesiącach wyda ostateczne 9- 
rzeczenie. 6656 

Sąd okręgowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 19 kwietnia 1928. 


T. 108/28/4. Maksym Mudryj urodzony 
kwietnia 1875 żołnierz austrjacki zaginął 1915. 
Wiadomości o nim udzielić należy adw. drowi 
Kałuskiemu obr. węzła małż. lub tutejszemu Są- 
dowi, który po sześciu miesiącach wyda ostate- 
czne orzeczenie. 6657 

Sad okręgowy, Oddział IV, 

Stryj, dnia 8 maja 1928. 


T. 94!28/4. Jakób Kamiński urodzony 29 maja 
1876 zaginął we Włoszech 1918. Wiadomości 
o nim udzielić należy adw. drowi Dombczewskie- 
mu jako obrońcy węzła małżeńskiego lub tutej- 
szemu Sądowi, który po sześciu miesiącach wy- 
da ostateczne orzeczenie. 6658 

Sąd okregowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 24 kwietnia 1928, 


T. 88/28/4. Józef Mudryj urodzony 9 listopada 
1879 jeniec miał umrzeć w Taszkiencie 1918. 
Wiadomości o mim udzielić mależy adw. drowi 
Dombczewskiemu jako obrońcy węzła małżeń- 
skiego lub tutejszemu Sądowi, który po trzech 
miesiącach wyda ostateczne orzeczenie. 6659 

Sąd okręgowy, Oddział IV, 

Stryj, dnia 19 kwietnia 1928. 

T. 73/28/3. Iwan Korecki urodzony 18 stycz- 
mia 1892 żołnierz austrjacki zaginął 1915, Wiado- 
mości o mim udzielić należy tutejszemu Sądowi, 
który po Sześciu misiącach wyda ostateczne 0- 
rzeczenie. 6660 

Sąd okręgowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 6 kwietnia 1928. 

T. 71/28/38. Paweł Hirnyk, urodzony 12 wrze- 
śnia 1884 Żołnierz austrjacki zaginął 1915. Wia- 
domości o mim udzielić należy tutejszemu Sądowi, 
który po Sześciu miesiącach wyda ostateczne 
orzeczenie. 6651 

Sąd okręgowy, Oddział IV, 

Stryj. dnia 18 kwietnia 1928. me 2 

T. 74/28/4, Piotr 'Rymarczuk urodzony 19 
czerwca 1887 żołnierz austr. zaginął w Rosii 
1917. Wiadomości o mim udzielić należy  tutej- 
szemu Sądowi, który po sześciu miesiącach wy- 
da ostateczne orzeczenie. 6663 

Sąd okręgowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 11 maja 1928. 
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1895 zginął od kuli 1916. Wiadomości o nim us 

dzielić należy tutejszemu Sądowi, który m8 

trzech miesiącach wyda ostateczne orzeczenie: 
Sąd okręgowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 10 kwietnia 1928. 666 


T. 23/28/4. Stanisław Fudali urodzony 20 jid 
stopada 1885 zaginął 1918 wiadomości © nim 
udzielić należy adwokatowi drowi Naeumanowii 
jako obrońcy węzła małżeńskiego lub tutejsze: 
mu Sądowi, który po roku wyda ostateczne 0% 
rzeczenie. 6064 

Sąd okręgowy, Oddział IV. o 

Stryj. dmia 2 marca 1928. 


T. 89122. Edykt. Fictr Makohon s. Eftanasa: 
i Zofji ur. 1885 zamieszkały w Ujeździe służył: 
w 7 pułku ułanów i pisał w końcu r. 1914 do ż04 
ny, że idzie na patrol do Rosji i od tego czasuź 
niema o nim żadnej wiadomości Wdraża się po 
stępawanie celem uznania go za zmarłego. wzy” 
wając każdego ktoby miał o nim wiadomość, 
a także jego samego, aby dał znać o tem Sadowł 
do 6 miesięcy od ogłoszenia edyktu. 6573] 
Sąd okregowy. E 

Brzeżany, 2 maja 1922. 


| 
T. IV. 20/28/16 Jan Skrzypiec urodzony wi 
Łegu-Kamionce 1892. żołnierz austrjacki. zaginął 
ma wojnie 1915. Wdrażając postępowanie ce! 
uznania go zmarłym, wzywa się o udzielenie: 
o nim wiadomości. Po 6 miesiącach. na ponowną 
prośbę wyda sie orzeczenie. 6556 
Sad okręgowv, Oddział TV. 
Nowy Sącz, dnia 25 czerwca 1928. 


T. IV. 94/28/M1. Jam Ruchała z Lfbrantoiw -ig 
żołnierz austrjacki, zaginął ma wojnie 1914. Wdrar 
żając pestepowanie celem uznania go zmarłymaj 
wzywa się o udzielenie g nłm wiadomości. Po 68 
miesiącach. na ponowną prośbę wyda się orzeg 
czenie. 6553 


Sad okregowv. Oddział IV. 
Nawy Sącz. dnia 15 czerwca 1928. 


T. IV. 33/28/4. Piotr Augustyn urodzóny 14% 
kwietnia 1899 roku w Ryglicach powiat Tarnów 
syn Józefa i Julii, żołnierz 32 pułku obrony kra- 
jowei byłej armji austriackiej na wojnie Świata” 
wej bez wieści zaginął na froncie  rosviskini 
Woiciech Augustyn urodzony 22 lutego 1895 rok 
w Ryglicach syn Józefa i Jwi żołnierz 57 nułks 
piechoty byłej armii austriackiei na woinie świa 
łowej zagimał na froncie włoskim. Wzywa si 
każdego o udzielenie tutejiszemu Sadowi 
kuratorowi drawi Grilnbergowi adwokatawi 
Tarnowie wiadomości o zaginionych. zaś Piot 
Angustvna i Wojciecha Auenstvna wzywa  S4%- 
abv tutejszy Sad uwiadomili o swem żvciu dm 
dnia 31 erudnia 1928. Po nmivwie tego czasu Sati 
na ponowny wniosek orzeknie o prośbie o uzn% 
nie ich za zmarłvch. ria: 

Sad okrezowv. Oddział IV. 
Tarnów, 26 maja 1928. b 


T. VI. 253/27/7. Józef Tota rolnik z Poreh 
Sprtkowskiej pobrany w r. 1915 do 57 p.) 
zrmii amir = zawefrrą! tydrażajac nostemawza! > 
celem uznania wymienione osoby zu zmarłej 
a zarazem ogłasza sie wezwanie. ażeby udziel 
no wiadomości 0 zaginionym Sadowi i wzyw 
sie aby stawił sie przed podpisanym Sadem | 
w înny snosób dał znać o sobie, Po dniu 15 lute% 
1929 r. Sad na ponownv wniosek orzeknie 0st 
tecznie o nznanńnin za zmar!tema. 6634 

Sąd okrezowy. Oddział IV. 

Kraków. dnia 24 maja 1928. 


T. 163/27/10. Andrzej Malinowski z Dabrówii 
ruskiej zaginął na emigracji w Amervce. Wzy wå 
się o udzielenie wiadomości o nim do 1 roki 
Chodzi o uznanie go za zmarłegc. 6613" 

Sąd okręgowy, Oddział IV 

Sanok, 24 czenwca 1928. 


T. 39/28/4. Iwan Mokii rodem z Żubraczeg 
jako żołnierz austriacki zaginął w niewoli rosyi 
skiej. Wzywa sie o udzielenie wiadomości o nil 
do 6 miesięcy. Chodzi o uznanie go za zmarłegó 

Sąd okręgowy. "Oddział IV. 
Sanok, 31 maja 1928. 6612 


Ogłoszenia prywatne, 


fietwnia Lwowska Wytwómia Wyrotów Wędiniai 
ADOLFA KAŹMIROWICZA _ 


Fabryka Lwów Zborowskich 26, telef. 52-18 
Adres sklepowy Batorego 4, telef. 55-2 | 


SAM _ WYBORNIE 
SPORZĄDZISZ . 
YJ w Casu Il MINUTY 
z mOikiCm EmSTAARNTÓW 
Owocowe" 


XPRESS 


OLNERALNA REBR,NA POLING  TOWASTY2 TWO 
sTYTĄANY*4wQw wę RIEZNICHA G parr 


rē 


kostne i fosforowo-azotowe, Minerali 
i amonjakalne. 


REFORMFOSFATY : kostne i mineralne od 18 do 26%, P, O'i 

TOMASYNY: „Columeta“ — „Gwiazda“ i inne krajowe i zaßf 

SOLE potasowe i KAINIT — AZOTNIAK — SALETRA 
(Chorzowska amonowa). 

SALETRA chilijska — SIARCZAN amonowy. Wapno nawi 
zowe palone i mielone (97°/, CaO) — Wapno budowlami 

FOSFORYTY palone i mielone (CaO i rozp. P, O;). 


Dostawa waganawa i detalicznie pa cenach fabr. i na najdogodn. warunkach kredyt. 


„FOSFO 


FABRYKA NAWOZÓW SZTUCZNYCH 

L s" ów 

BATOREGO 32, I. p. 
Telefon 50-69. 


| 


Należytość pocztowa opłacona ryczałte 
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